CENY OGŁOSZEŃ: Po tekście 1 mm w 1 szpalcie 
| (szer. szp. 22 mm) 36 gr. W tekście 1 mm w. 4 szpalcie 
(szer. szp, 69 mm) 3.— Zł. Drobne za słowo 2 gr. 


Nadesłane, a nie zamówione przez Redakcją rękoó: 

pisy. będą zwracame autorom jedynie wówczas, gdy 

dołączone zostaną znaczki pocztowe na opłacenie prze- 

sylki zwrotnej. Prenumerata miesięczna 4.50 ZŁ, 

z odnoszeniem do domu 5: Zł, -— Konto czekowe: 
Warszawa 658. 


Pierwsze siowo tłusty druk (najwyżej 3 słowa) 40 gr. 


Kraków, piątek/sobota 1 


(=) Rzym, 31 października. Rzymska prasa stoi pod znakiem włoskich postępów 
ha teryżorjum: greckiem, przyczem podkreśla, że akcja włoska nie jest zwrócona by- 
tajmniej przeciwko ludności greckiej, ale wyłącznie przeciwko panującej klasie: wy- 
łyskiwaczy ludu, którzy wzorem magnatów finansowych w zachodnich demokra- 


jach, widzą w propagowaniu. wojen swój 


gzMiecz rzymskiego legjonisty — pod- 
tesla „Giornale d'Italia“ — oczyści świę- 
.% Helladę od wysysających ją pijawek 

Tabusiów angielskich, a zarazem przy- 
Wróci wolność na Morzu Śródziemuem ja- 
0 wspólnemu morzu Aten j Rzymu“, 

W doniesieniu z nieokreślonego bliżej 
Miasta na temat wydarzeń w Atenach, ten 
Sam dziennik stwierdza, że nie wszyscy 
Cionkowie rządu greckiego solidaryzowali 

R z odrzuceniem ultimatum włoskiego. 


własny interes, 


Stanowisko greckiego następcy tronu jest 
w obecnej chwili niezwykle drażliwe. Jako 
przyjaciel Włoch i zwolennik polityki osi, 
zdaje on sobie sprawę, że jego obecność 
w Atenach w obecnych dniach koliduje z 
interesami angielskiemi. Silny : oddział po- 
licji natychmiast po zakończeniu posledze- 
ńla Rady ministrów otoczył rezydencję 
następcy tronu. Znajduje się on obecnie w 
rękach Metaxasa, to jest w rękach an- 
gielskich, 


Wojska włoskie posuwają się 


wgłąb 


y Rzym, 81 października. Włoski komuni- 
At wojskowy ze śródy brzmi następująco: 
Ne wna kwatera armii włoskiej ķkomupj- 
Je: 
ni Vojska włoskie kontynuowały posuwa- 
è cię wgłąk Grecji, przełamując przytem 
Bór nieprzyjacielskich etraży tylnych. 
„W Afryce północnej nieprzyjacielskie 
Naloty na Bardia i Tobruk spowodowały 
“bicie dwóch osób i lekkie szkody. 
„W Afryce wschodniej dwa wypady nie- 
przyjacielskich sił, napół zmotoryzowanych 
x0d Tessenei, jak również pod Cassala i 
Sahderat zostały gładko odparte przy nie- 
%nacznych stratach włoskich. : Nieprzyja- 
ęelskie naloty na Assab spowodowały lek- 
są szkodę, ale nie pociąznęły za sobą ža- 
mych strat. (p) 


Lotnictwo włoskie wypełniło doskonałe 
swoje zadanie w Grecji. 


(=) Rzym, 31 października. Na temat ata. 

ków iotnictwa włoskiego na greckie bazy 

- Morskle I lotnicze przynosi specjalny spra- 

łozdawca „Tribuny“ kilka interesujących 
<tzegółów. i i 


„ Zadanie bombowców włoskich, wobec gó- 
łystego charakteru kraju i niekorzyst- 
nas warunków atmosferycznych, nie było 
z twe. Eskadra, która zaatakowała Preve- 
gł ua południowem wybrzeżu Epiru miała 
yle, ułatwione zadanie, że nalot jej odby- 
pe się pod osłoną chmur, dzięki czemu 
Si oua zupełnie niespodzianie zaatako- 
Wąć tę grecką bazę DOLT. ; 
„Doki i inne objekty portowe obrzucono 
1ężkiemi bombami, co spowodowało m. i. 
Melkie z daleka widoczne pożary oraz 
ży bko po sobie następujące eksplozje. - 
p Równie skuteczny jak atak na Preyeze, 
JA też atak na Tatoi, ważną bazę powietrz- 
u nieprzyjaciela. Włoscy lotniey z bardzo 
i sznacznej wysokości obrzucili to urządzo- 
) 9 wedlug, najnowocześniejszych. wymogów 
Stnisko szeregiem bomb, niszcząc je pra- 
le doszczętnie. Podobnie wielkie szkody 
"Yrządzono w Patras. 
Ð alej zbombardowano skutecznie objekty 
py towe i magazyny w kanale korynckim, 
poas tamtejsze objekty kolejowe. Wielkie 
itary i słupy dymów świadczyły 6 sku- 
p zności intenzywnych ataków włoskich, 
tzyczem należy przyjąć za pewne, że ofia- 
i pożarów padły głównie wielkie składy 
Mtaterjałów pędnych. 


Dziennik albański o wydarzeniach 
w Grecji. 


dd") Rzym, 31 października. Albański 
“Mennik „Tomori“ w związku z wypadka- 
Sii obeċnego dnia oświadcza, że historja 
jęgitnich lat Grecji stanowi niewątpliwie 
ia z najcharakterystyczniejszych przy- 
RÓW politycznej ślepoty, 
40,761. rząd i mała klika magnatów finan- 
oj Ch, dziennikarzy i polityków ponoszą 
m aoii za dzisiejszą sytuację 

w Nie ulega wątpliwości, że naród 


Grecji. 


grecki został przez swoich kierowników o- 
szukany i wtrącony w nieszczęście, n.e ma- 
jae możności wyrażanig swej prawdziwej 
WOIL Sy; 

„Wojska, — pisze dziennik — które prze- 
kroczyły 
granicę Albanji, złożą ludności gręckiej na- 
macalne dowody sympatji, jaką Włochy i 
Albanja żywią do tego kraju. Nasże władze 
wojskowe i cywilne nie będą tolerowały ża- 


Kordon WOJSK 
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dotychczasowa niesprawiedliwa- 


JKOGZYA 


| dnych gwałtów ani niesprawiedliwości. Fa- 


szyzm również w okresie wojny jest prze- 
pelniony  głębokiem poczuciem ludzkości 
wobec ludności cywilnej“. 

„Naród grecki — kończy „Tomori“ — po- 
zna, że faszyzm nie jest tem, eo mu pragnie 


'wmówić angielska propaganda, pragnąca 


ciągnąć , korzyści dla swoich interesów. 
Przyszłość będzie dla. Greków. lepsza niż 
niepewna i nadzwyczaj niebezpieczna tera- 


„Zmiejszcść”, 


Opinja prasy japońskiej. 


(=) Tokio, 31 października. Cała prasa 
japońska przynosi w sensacyjnej formie 
doniesienia z Rzymu o wkroczeniu wojsk 
włoskich do Grecji. Wszystkie dzienniki 
podkreślają rolę Anglji w sprowokowaniu 
konfliktu i zaznaczają, że konflikt ten po- 
siada rozstrzygające znaczenie dla stanowi- 
ska Anglji na morzu Śródziemnem. 

Z punktu widzenia nowego uporządkowa- 
nia Europy — pisze dziennik „Niczi Ni- 
ezi“ — Japonja popierać będzie Włochy z 
całych sił pod względem politycznym i go- 
spodarczym, a swoje stosunki z tym soju- 
sznikiem będzie dalej pogłębiać w imię 
wopólpseh celów. 

Bziennik „Asahi Szimbun” zwraca szcze- 
gólną uwagę na intrygi angielskie w Gre- 
cji. Dziennik „Yomiuri“ oświadcza, że Gre- 
cja była zabawką w rękach Anglji. Oczysz- 
czenie Bałkanów od wpływów angielskich 
jest pierwszym warunkiem zwycięskich 
posiępów na obszarze morza Śródziemnego. 


NOSGISCWJO 


w Atenach. 


Rzym, 31 października. Poza komumika- 
tami wojskowemi nie dotarła narazie do 
Rzymu żadna inna wiadomość w sprawie 
operacyj wojskowych w Grecji. Na drodze 
okrężnej przez Belgrad dowiadujemy się 
jednak, że w stolicy Grecji zarządzono w 
pomiedziałek o godz. 6.30 rano pierwszy a- 
larm przeciwiotniczy. Żaden jednak samo- 
lo nie pojawił się nad Atenami. O godz. 


10 rano tego samego dnia zarządzono dru- 
gi alarm. Tym razem baterja artylerii 
przeciwlotniczej rozpoczęła działalność. — 


"Włoskie lotnictwo rozpoczeło bombardo: 


wanie lotniska Tatoi i naleciało na Ateny, 
nie zrzucajac jednak na nie bomb. Także i 
urządzenia kanału Korynckiego miały być 
zaatakowane. We włoskiem poselstwie w A- 
tęnach znajduje się część włoskiej kolonji. 


Wyszkolenie żołnierzy włoskich. 


PPOR 


ARE. ZŁY o > LJ im 


t 
« 


Od czasu objęcia władzy przez reżim faszystowski we Włoszech poświęcono wielką 
uwagę na wyszkolenie wojskowe młodzieży. W. szczególności wojska techniczne zos 
stały postawione na bardze wysokim poziomie. Zdjęcie nasze przedstawia włoski od- 


dział karabinów maszynowych podczas pokazu 


ćwiczeń  zrecznościowych przed 


aitache wojskowymi, Na pierwszym planie widzimu żołnierza, który z zawiązanemi 


oE oczyma składa rozebrany karabin maszynowy. ra: 


Meksyk nie wydał zakazu 
wywozowego do Japonii. 


(=) Mexiko City, 31 października. Pre- 
zydent Meksyku Cardenas oświadczył, iż 
będzie rzeczą celową sprostowanie złośli- 
wych informacyj zagranicznych korespon- 
dentów prasy amerykańskiej, według któ- 
rych rząd Meksyku miał wydać zakaz wy- 
wozu pewnych artykułów do Japonji. 

, Meksykański rząd nie wydał tego roda- 
ju zakazu. Wkońcu prezydent podniósł, że 
między obydwoma krajami utrzymane «sę 
normalne stosunki dyplomatyczne. : 


Budynek został vtoczony przez kurdon woj- 
ska. Podobne zarządzenia wydano, stosow= 
nie do przepisów międzynarodowych rów- 
uież i w Rzymie. 

Na temat sytuacji na granicy bułgarsko- 
greckiej — dowiadujemy się, że połączenia 
kolejowe | powietrzne zostały przerwane. 
„Orientexpress* kursuje tylko do ostat- 
niej stacji bułgarskiej. Połączenia telefo- 
niczne między Sofją a Włochami zostały 
podjęte na nowo. 

Okręty greckie, znajdujące się na pel- 
mem morzu, zostały” wezwane przez radjo 
angielskie do wpłynięcia do portów angiel- 
skich, względnie holendersko-indyjskich, 
matomiast aby unikały portów we Francji 
oraz w kotonjąch francuskich. Na giełdzie 
amerykańskiej zaznaczył się gwałtowny 
spadek wszystkich papierów greckich. 

Propaganda angielska usiłuje wykorzy- 
stać fakt napadu na najdawniejsze pomni- 
ki kultury europejskiej, ale akcja włoska 
nie jest jak wiadomo skierowana na Pan- 
teon i Akropolis, ale ha baży morskie słu- 
żące Anglj, i 


Lewis contra Roosevelt. 


Berno, 31 października. Jak dowiadują 
się ż Washingtonu, wygłosił kierownik or- 
ganizacyj przemysłowych John Lewis, pre: 
zes 0. I. O. (Comitee for Industrial Orga- 
nisation) mowe w radjo, w której oświad- 
czył się za kandydatem Willkiem, obiectu- 
jac mu poparcie swej organizacji. 

Zaznaczył on, że ustapiłby ze swego sta- 
nowiska, gdyby Willkie miał przepaść. 
W związku z tem oświadczyło się kilka 
organizacyj, należących do związku kiero- 
wanego przez Lewisa, za Rooseveltem. Wy- 
stąpienie to zdziwiło opinię publiczna, edyvź 
Lewis był ponrzednio wiernym sojuszni- 
kiem Roosevelta. 


Zracjonowanie żywności w Watykanie 


Rzym. 31 października. Najmniejsze pań- 
stwo świata Oitta del Vaticamo ucierpiało 
również pod wzgledem aprowizacyjnym w 
obeenej wojnie, gdyż jak donoszą, zracjo- 
nowałe dia mieszkańców swoich makaron, 
spaghefti i k'uski, wydzielając na osokę. 
100 gramów dziennie. Pozatem zabroniono 
osoboru zatrudnionym w państwie waty- 
kańskiem ale niezamieszkujących go kuno- 
wania chleba na jego terytorjum. Cieka- 
wem jest, że towary podpadające pod zra- 
cjonowanie w państwie watykańskiem nie 
są NŚ systemem kartkowym we Wło- 
szech. 


Aresztowanie rumuńskich oficerów 
policji. 


Bukareszt, 31 października Komisja dla 
stwierdzenia odpowiedzialności za wykoma- 
nie masowego mordu na rumuńskich le- 
gjonistach zarządziła aresztowanie dawne- 
go wicedyrektora państwowej policji bez- 
ieczeństwa Stefanescu, komisarza policji 

'Opescu-Jandarmul i detektywa Gamana, 
którym zarzuca się wsnółudział w zamor- 
dowamiu przywódey Żelaznej Gwardji Œo- 
dreanu i jego towarzyszy. 


"Marszałek Mannerheim zachorował. 


Helsinki, 31 października, Fiński marsza- 
lek Mannerheim zachorował obłożnie. Le- 
kamze stwierdzili niedomagania żołądka. —; 
Mannerheim nie może opuszczać swego 
mieszkania. 


Zbiórka odzieży w Danii. 


Kopenhaga, 31 października, Kobieco 
związki duńskie urządziły w uk. niedzielą 
zbiórkę starych ubrań dla biednych ro- 
dzin. W czasie zbiórki zgłosiło się de roz- 
porządzenia wspomnianych  organizacyj 
1.100 sportowców, tj. tenisistów, piłkarzy, 
a dalszych 1000 weźmie udział w tej akcji 
charytatywnej w następną niedzielę, „; 


. 


„GONIEC KRAKOWSKI“ Nr. 255. Piątek/Sobota, 1/2 listopada 1940. 


na terytorja dawnego sprzymierzeńca 


Osiedie zdrowotne Lambarene w Afryce zachodniej zbombardowane przez angielskie samoloty 


(=) Vichy, 31 października. Anglicy dokonali zamachu na miasto Gabun_na terè- 
mie franctzskiej części Afryki podzwrotnikowej. Miasto zostało ohrzucene komhami 
przez lotników brytyjskich. Obrzucili oni bomkami kompleks gmachów znanego sze- 
roko w świecie zakładu leczniczego Lamkarene. Nalot, połączony z komkardowaniem, 
mial miejsee jeszcze w dniu 22 października, wskutek jednak trudności komunika- 
cyjnych z odległą kolonją francuską, wiadomość ta dopiero okecnie nadeszła do 


francuskiego ministerstwa kolonij. 


W francuskich kołach politycznych mó- 
wi się, jak wynika z komunikatu z Vichy, 
że bombardowanie Lambarene jest tylko 
cząstką rozgałezionej angielskiej akcji u- 


rozżrzucili znaczną ilość ulotek. 

Ponieważ ludność nie chciała się podpo- 
rządkować zarządzeniom angielskim, roz- 
poczęli angielscy lotnicy systematyczne 
bombardowanie, przyczena ludności oraz 
znajdującym się w zdrojowisku kuracju- 
szom, nie dano nawet możliwości udania 


cisku, stosowanej w tym obszarze zarówno |się w bezpieczne miejsce. Brytyjska służba 


puszczenie to jest o tyle prawdopodobne, 


przeciw ludności białej jak i czarnej. Przy- | informacyjna czyniła wysiłki, 


aby prze- 
szkodzić w podaniu tych faktów do wiado- 


ponieważ Anglicy przed bombardowaniem | mości opinji publicznej. 


Nowy minister Spraw zagr. Francji 
Pierre Laval. 


Genewa, 31 października, W urzę 
dowym dzienniku ustaw ukazał się akt no- 
minacji Lavala na: stanowisko ministra 
spraw zagranicznych. 


Na skutek osobistego życzenia marszał- 
ka Pótaina, pozostaje minister Baudoin w 
obecnym rzadzie. Otrzymał on stanowisko 
podsekretarza stanu w prezydjum Rady 
ministrów. Nowy podsekretarjat stany ma 
za zadanie koordynację poszczególnych 
zagadnień gospodarczych, związanych z 
„ianemi resortami. 

Przekazanie teki spraw zagranicznych w 
rece Pierre Lavala stanowi swego rodzaju 
usankcjonowanie podjętej przez niego, zgo- 
dnie z życzeniami marszałka Pótaina, po 
lityki współpracy niemiecko-francuskiej, 
a równocześnie osobiste uznanie dla jego 
csehy za podjęcis myśli kontaktu z Adol- 
fem Hitlerem. 

W niedziele popołudniu udał się Laval 
do Paryża i przed $rodą nie należy go o- 
czekiwać w Vichy. O calości zagadnień po- 
lityki Banudoin-Lavał koła oficjalne do- 
tychczas nic mie zakomunikowały. 


Æ * * 


-01 Npwomianowany francuski minister spraw 
zagranicznych, Pierre Laval urodził się. w 
„r, 1888. Podobnie, jak wielu polityków 
Francji, z zawodu adwokackiego przerzu- 
cił się on do karjery politycznej. 

Już od roku 1914 jest Laval członkiem 
lzhy deputowanych. Na arenę francuskie- 
go życia politycznego wystąpił pe raz 
pierwszy w r. 1925, wchodząc do gabinetu 
Puinlevć'go w charakterze ministra robót 
publicznych. Następnie w listopadzie tegoż 
roku przejął on podsekretarjąt stanu „w 
prezydjum i w sprawach zagranicznych", 
wreszcie od marca do lipca 1826 piastował 
stanowisko ministra sprawiedliwości. 

Na ten okres przypadają ostre zarządze- 
nia francuskiego rządu, zwrócone przeciw 
autonomicznym rządom Alzacji. Następnie 
był Pierre Lavał członkiem gabinetu Brian- 
da i Tardieu, przyczem wraz z całym ga- 
binetem w grudniu 1936 podał się do dymi- 
sji aby nastepnie po pierwszym nieuda- 
tym. starciu w styczniu 1931 r. stworzyć 
osobiście t, zw. gabinet koncentracji pra- 
wicy i centrum. 

Od czasu swego premjerostwa poświęcał 
sią on bardzo intensywnie sprawom ña- 
Xranicznym, a po wizycie w Berlinie. zło- 
żomej wraz z Briandem we wrześniu 1931 r., 
msuwał on tego ostatniego coraz bardziej 
z życia politycznego, W styczniu 1932 r, w 
związku z rekonstrukcją gabinetn, usunął 
Brianda w cień, aczkolwiek jego onwy 
rząd trwał bardzo krótko i w połowie lute- 
go 1932 zmuszony był złożyć dymisję. 

W uowym gabimecie Tardieu objął Laval 
teke ministra pracy, poczem w utworzo- 
nym przez Boumergue w lutym 1934 rzą- 
dzie był ministrem kolonij, wreszcie w paż- 
dzierniku tegoż roku wszedl, po zariordo- 
waniu. Barthou, do gabinetu jako minister 
spraw zagranicznych, w którym przetrwał 
rządy Flandina i Bouisson'a. 

Laval. któremu często wytykano dążenia, 
mające na celu zbliżenie do Niemiec, w 
»woim czasie rezwinął bogata aktywność 
polityczną, uzewnętrzniającą się w wielu 
wizytach zagranicznych, przedewszystkiem 
zaś w bardzo ważmych, jakietni były po- 
dróże do Rzymu i Moskwy w roku 1936. 

W ostatnich latach przed wybuchem woj- 
ny wycofał się Laval z czynnego życia.po- 


*litycznego, pozwałując się zdystansować 


Daladierowi, którego rzad coraz bardziej u- 
legal wpływom angielskim. 

Nazwisko Lavala zabłysło znów po ka- 
tastrofie Francji, zwłaszcza w chwili, gdy 
na zebramiu członków parłammeatu w Bor- 
deaux zaapelował, aby skupić sie dookoła 
osoby marszałka Pótaina i poprzeć go w 
uciążliwej sytuacji. wychodzac z założenia. 
że nie może ratować ojczyzny ten. kto ją 
opuścił. 

W dniu 25 czerwca powołał marszałek 
Pétain Lavala na stanowisko ministra. 
W tym charakterze podkreślił om wolę 
newago rządu, wychodząc z załażenia, że 
nowa państwo franeńskie winno posiadać 
silny i autorytatywny rząd, mający w swej 
pieczy ochronę prawną pracy, rodziny: i oj 
cZYZNY, 7 yk 


Znowu zatopiono trzy angielskie okręty 


na wodach zamorskich. 


Łódź podwodna zatopiła dalszy wielki okręt handlowy. Zbombar- 
dowanie dwóch okrętów pod Ramagate. 


Berlin, 31 października. Naczelna komen- 
da armji niemieckiej komunikuje: 

Okręt wojenny, operujący na wotach za- 
morskich, doniósł o zatopieniu trzech uz- 
krojonych nieprzyjacielskich okrętów han- 
dlowych, pojemności 18.400 ton. Tem sa- 
mem okręt ten zatopił lacznie dotychczas 
45.000 ton: 

Jedna z łodzi podwodnych zatopiła wiel- 
ki uzbrojony okręt handlowy, pojemności 
10.500 ton. 

Formacje bojowe zrzuciły także i wczo- 
raj liczne bomby na Londyn i uzyskały 
przedwszystkiem w okolicach doków zacho- 
dnie-indyjskich i dworca Waterloo trafie- 
nia. Można było zaobserwować wysokie 
płomienie. Także i inne ważne ze względów 
wojsnych objekty w Anglji południowej, 
jak port wojenny w. Portsmouth i skłąd a- 
municji w Great-Yarmouth, zostały skute- 
cznie zbombardowane, W pobliżu Ramaga- 
EzY 


IE. 
u ski 
is lótniczy. „A 


W godzinach wieczornych udało sie pod- 
czas ataku na liczne lotniska w hrabstwach 
wschodnich wyspy brytyjskiej podpalić 
hangary i budynki przez trafienia bomba- 
mi oraz zniszczyć względnie uszkodzić na 
ziemi liczne samoloty. è 

W ciagu dnia dochodziło wielokrotnie 


da 'zażartych walk powietrznych. 

W nocy ataki na Londyn zostały wzmoc- 
nione. W odwecie za nocne naloty angiel- 
skie na niemieckie dzielnice mieszkaniowe 
zrzucone zostały znowu setki tysięcy kila- 
gramów bomb. Po obydwóh stronach Ta- 
mizy powstały liczne nowe pożary w do» 
kach i urządzeniach przemysłowych. Dalej 
formacje samolotów bojowych bombardo- 
wały port w Liverpoolu, jak również ob- 
Szary przemysłowe pod Birmingham | Co- 
ventry, dalej ważne ze wzylędów wojen- 
nych objekty w Angliji północnej. 4 

Liczne porty angielskie zostały zamino- 
ware. 

Angielskie satnóloty naleclały pod oslo- 
ną nocy na Belgję, Holandję i teren Rze- 
szy. ich bomby nie wyrządziły, jak zer 
czaj, żadnej godnej wzmianki szkody w Gb- 
jektach wojskowych. Pedczas zniszczenia 
stojącego samotnie demu wieśniaczego zo- 


stało zabitych sześć osók dorosłych j dwo- 
Lje.dzięei. W innżj miejscowości. uszkodzo- 
„jo, kiika -domów mieszkalnych i.kilka o- 


sób, w fem kilku Holendrów, zabitó; wzylę- 
dnie zranione. . 
Nieprzyjaciel stracił wczoraj łącznie 47 
samolotów, z czego 19 zostało zestrzelanych 
w walce powietrznej, 28 przez artylerję 
przeciwłotniczą, względnie na ziemi. 17 sa- 
molotów niemieckich zaginęło. (p) 


Neutralne stanowisko Sowietów 
w konflikcie włosko-greckim. 


(=) Nowy Jork, 31 października. 
ted Press" donosi z Moskwy. że radjo mo- 
skiewskie podało pełne objektywizmu kó- 
munikaty o wydarzeniach | sytuacji w 
Grecji. Podane zostały mianewicie denie- 
sienła z Rzymu, z Londynu, oraz z Aten. 

Urzędowe koła sowieckie nie zajeły do- 
tychczas żadnego stanowiska w konflikcie 
włosko-greckim. W artykułach, jakie w 
ostatnich czasach publikowały dzienniki 


„Uni- | sowieckie, podkreślano, że Sowiety nie zaj- 


mą w odniesieniu do państw kałkańskich 
innego stanowiska, jak tylko Ścisłej neu- 
tratności, oraz że nie zamierzają mieszać 
się da jakichkolwiek intryg. £ 

Jak to bywa zwyczajem sowieckim, i 
tym razem prasa wstrzymuje się od ko- 
mentarzy na temat obecnych zajść do cza- 
su ukazania się na ten temat artykułu 
wstepnego W „Prawdzie“, który prawdo- 
podobnie ukaże się za kilka dni. 


W Belgradzie zdeimentowano pogłoski 
o mobilizacji. 


Jugosławja ma jeszcze nadzieję na utrzymanie pokoju. 


(=) Belgrad, 31 października. W związku 
z konfliktem włosko-greckim doniosły an- 
gielskis I amerykańskie agencje praeowe 
eenńsacyjnie brzmiące doniesienia na temat 
zarządzeń mobilizacyjnych i Innych przy» 
gotowań wojskowych w Jugasławji. 

Too rodzaju metody prasy zagranicznej 
zostały przez kierownicze kołą polityczne 
stolicy dJugwsławji napiętnowaue, jako 
„intrygi niegodne ii wstrętne” i jako ta- 


kie, które w niczem nie mogą zmienić sta- 
nowiska Jugosławii. 

Sytuację w południowo-wschodniej czę- 
ści Furopy ocenia się w kołach politycz- 
nych jako nądal spokojną. Mówi się o lek- 
kiem odprężeniu w konflikcie włosko-gre- 
ckim, przyczem koła polityczne są przeko- 
nania, że w tej części Europy pokój będzie 
mógł być nadal utrzymany. Według wia- 
domości, nadeszłych do Belgradu, Grecy 
-nie rozwinęh dotąd aktywności bojowej, 


Początek nowej epoki historii Francji 


Apele radjowe do ludności francuskiej. 


(=) Genewa, 31 października, Dzienniki 
francuskie oyłaszają dwa apele radijowa do 
naredu francuskiego, wyjaśniające Frantu- 
zom zasady zmiany kierunku framcuskioj 
polityki zagranicznej. 

Pierwszy apel stwierdza, że Francuzi mu-' 
szą zrozumieć, iż spotkanie pomiędzy Hitłe- 
rem i marszałkiem Petainem ©znacza pii- 
tczątek nowej spoki | otwiera bramę do 


* al Jepszej przyszłości. 


W ostatnich miesiącach — stwierdza a- 
pel m. in. — przeżyliśmy bolesne, a nawet 
ragicznę godziny. Wiemy, że ządańia, ja- 
kie stawia przed nami oczekująca nas prg- 
ea nad odbudową kraju, są olbrzymie, ale 
znowu budzi się nadzieja. Frantfa zupełnie 
dobrowolnie rozpoczyna od tej chwili nową 
poltike; podyktowana jej własnemi inte- 
resami. 


W, przebiegu rady, ministrów z 26 naź». 


-dia gospodarki mieszkaniowej. 


a 


dziernika członkowie rządu jednogłośnie 


„|oświadczyli, że taka polityka jest jedyna 


jaka odpowiada interesom Francji. ,+® 
zgodność w łonie rządu obala obiegająć? 
pogłoski, rozpowszechnione przez pewnyć 
agentów zagranicznych. 

Co się tyczy propagandy angielskiej, i 
Francuzi już oddawna zrozumieli, że me 
ona na oku wyłącznie egoistyczny © 
Francja chce żyć, i obecnie odnalazła on® 
drogę dla swego odrodzenia i szczęścia * 
migdy już jej nie opuści. 

Drugi apel radjowy stwierdza m. in. „0% 
staliśmy pokonani. Rozgoryczenie spowó* 
dowane klęską, stan dezoryanizacji, olbrzy” 
mie trudności, piętrzące się ze wszystkie 
stron, rodziły niebezpieczeństwo stworzenia 
w naszych duszach uczucia bezsilności ł 
rozpaczy. Rząd marszałka Petaina w pier- 
wszym rzędzie przywrócił Francji zaufanie 
do samej siebie, a obecnie zwycięzca, który 
wyszedł z roli strony dyktującej, rozpoczą 
rokowania z mężem stanowiącym uciele' 
śnienie najwyższych i najszlachetniejszy: 
przymiotów Francji. 

Zwycięzca oświadczył obecnie, że nie pór 
woduje nim duch zemsty i wyraził wob 
przedstawiciela Francji życzenie udzieleniń 
jego ojczyźnie tego miejsca, do jakiegł 
może ona predendować w przyszej FHuropió 

Niech wiec zamilkną nasze dysonans% 
nsuńmy z naszych serc niebezpieczne złu- 
dzenia, jakie propaganda angielska usiłuje 
wśród nich szerzyć. Stwórzmy w naszym 
narodzie nową duszę, a przedewszystkiem: 
zjednoczmy się!“ 


Zmiany we francuskiej dyplomacji 


Zurych, 31 października. Urzędowa gaze” | 
ta francuska donosi © nowych zmianać 


| na placówkach dyplomatycznych. 


Wedlug tego pisma został ambasador 
francuski w Brukseli. Burgeton, postawio* 
ny do dyspozycji. dotychczasowy radca 
ambasady w Washingtonie Truelle został 
posłem w Bukareszcie, dotychczasowy kon: 
sul generalny w Lozannie Arvengas zosta! 
posłem w Meksyku. Ambasador francuski 
w Waszyngtonie, Henry Haye, oświadczy 
ostatnie w wywiadzie swoją pełną tojak 
ność wohec rządu marszałka Pétain i zde” 
meniował obiegające poułoski, jakoby miał 
zostać odwołany ze swego stanowiska. Am” 
basador skarżył się przy tej sposobności 
że załatwienie szeregu spraw żywotnyć 
dla Francji ze Stanami Zjeduoczonemi na” 
trafia ną wielkie trudności, jakkolwiek s4 
one w możności załatwienia ich. Dotyczy 
to. przedewszystkiem przesyłki żywności | 
środków leczniczych, to też ma naród fran 
enski wrażenie, jakoby tylko niewięlu 
Amerykanów troszczyło się*o jego los. 


„Zwolnienie urzędników francuskich. 


Zurych, 31 paździarnika. W SW roz- 
porzadzeniem rządu w Vichy z dnia 17 paź” 
dziernika o ograniczeniach w wykonywa” 
uiu zawodu urzędwiczego przez żydów, z0 
stało ostatnio zwolnionych z ministerstwa 
finansów 470 urzędników. 


Wzrosi ludności w dep. Sekwany. 


Zurych, 31 października. Według ostat- 
nich obliczeń statystycznych zamieszkuje 
departament Sekwany 3,611.000 ludzi. T'enż8 
sam departament zamieszkany był dnia : 
lipea br. przez 1,939.000, 15 października 
przez 3,587.000, Wielki przyrost ludności gd 
dnia 1 lipca, wynoszący 1,672.000 tłumaczy 
się napływsm licznych uchodźców z tere" 
nów walki na północnym zachodzie. 


Przepisy o zawodzie lekarskim 
we Francji. 


"Zurych, 31 października. Nowe rozporzą” 
dzenia rządu w Vichy unormowały sprawe 
wykonywania zawodu lekarskiego we 
Francji, Jak donosi agencja Havasa, musi 
posiadać każdy lekarz chcący praktykować 
wyraźne zezwołenie Rady Zwłąrku Zawoć 
etz Z chwilą wpisania się na list 
praktykujących lekarzy muszą Gni złożyć 
przysiegj urzędową. W razie dokonanie 
nadużycia zostaje dany lekarz pociągnięty 
do odpowiedzialności przeż radę departa” 
mentu, która również może udzielać naga” 
ny, a nawet zakazać wykonywania zawo” 
du. Dotychczas istniejące syndykaty leka” 
rzy zostały rozwiązane, a majątek ich 
prgokazanyı do kas zapomogowych tego za- 
wodu. 


Złoto rosyjskie w USA. 


San Francisco, 31 października. Ostatni? 
wpłynął tutaj okręt sowiecki „Batum“ % 
8 milionami dolarów w sztabach złota 
Łącznie z tą przesyłką przesłał: Rosja 8% 
wiecka w ostatnich 6 tygodniach 28 railjo" 
ny dolarów w złocie, celem zapłacenia nA” 
leżności, 


Komisarze domowi na Litwie. 


(=) Kowno, 31 października, Na mecy 
rozporządzenia komisarza gospodarki s3” 
morządowej, w litewskich miastach pierw” 
szej i drugiej kateyerji zamianowano K9* 
misarzy doniowych. 

„Zadaniem ich jest w przydzlełonych 80- 
bie dzielnicach miejskich „trzymanie do- 
mów w należytym stanie, dbanie o dostate* 
czne zapasy opału i racjonalne ich zużycie 
dopilmowanie konieżznych napraw, regu" 
larnego płacenia czynszu przez uajemców 
i wogóle przestrzegania wypełnianie 
wszystkich zarządzeń gospodarki samor% 
dowej, burmistrzów i władz właściwygj 
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3 


ich na ulicy, albo odwiedzają ich w mie- 
szkaniu, lub jeszcze lepiej we farmie, gdzie 


„Myśli pan, że „Athenia”* została 


AEO ZZOZ LICZY ZLOZYC e D o a ZCCZWÓOOROOODDL a l 
i mogą dokładniej ocenić ich sytuację gò- 
spodarczą, niż według ich ubrania lub 
| marki rardja. - 


w Stanach Zjednoczonych. 


Nowy Jork, w październiku. 

Było to w r. 1888 w czasie wyborów. Pe- 
wanego dnia wieczorem wysłał wydawca 
gazety „Boston Globe“, generał Charles H. 
"Taylor, kilku reporterów do różnych okrę- 
gów miasta, by pozbierali urzędowe wy- 
miki pierwszych obliczeń głosów. Skombi- 
nował następnie te rezultaty i zaskoczył 
swych czytelników, podając im prawdopo- 
dobny wynik wyborów — na wiele godzin 
przedtem, zanim inne dzienniki mogły po- 
dać wynik ostateczny. 

Ten pomysł Taylora zapoczątkował zwy- 
czaj. który następnie ogromnie rozpowsze- 
chnił się w Ameryce, 


zwyczaj t. zw. „wyborów słomianych”, 


Zaczęły go uprawiać tak wielkie jak i 
małe dzienniki przed ofiejalnemi termina- 
mi wyborów politycznych, aby rozbudzić 
do najwyższego stopnia głód ciekawości i 
potem zaspokoić go pozornie. Te wybory 
próbne okazały się znakomitym środkiem 
do zjednywania abonentów dla dzisnników 
i to o tak wspaniałych rezultatach, że zro- 

iono z nich zczasem regularną atrakcję, 
bez której życie amerykańskie było nie 
do pomyślenia. Ledwie się wybory jakieś 
skończyły, już nazajutrz zapytywały dzien- 
niki część wyborców: „Czy pan głosował- 
by dzisiaj tak, jak wczoraj”. 


Pisrwsze wybory próbne. 


- Pierwsze wybory próbne przeprowadzone 
pod egidą „New York Heralda* przypadły 
pod koniee 19-go wieku, ma okres, w któ- 
rym wszystko było oszołomione wiarą w 
złotą przyszłość Stanów Zjednoczonych. W 
kawiarniach, barach, sklepach, magazy- 
nach, domach towaruwych, były wyłożone 
przez kilka tygodni przed wyborami gu- 
bernatora całe stosy kart do głosowania i 
każdy klient mógł wypełniać tyle kart, ile 
tylko zechciał. „New York Herald“ nie 
troszczył się jednak o zestawienie głosów 
tej cześci wyborców z wynikiem wyborów 
prawdziwych. 


Przy wyborach na prezydenta w roku 
1904 oddało 30 tysięcy mieszkańców New 
Yorku głosy na Teodora Roosevelta lub 
Parkera, a w r. 1908 przeprowadziły Bai- 
timore, Chicago, . Columbus i Cincinati 
tuicże własne wybory slomiare. 
1916 wziął po raz pierwszy cały kraj udział 
w tym pewnego rodzaju sporcie. Dziennik 
„Literary Digest* wysłał wtedy 11 miljo- 
nów kart do głosowania do wszystkich 48 
stanów i przepowiadał zwycięstwo Wilso- 
na na podstawie własnych obliczeń. Gdy 
następnie rzeczywiście Wilson zwyciężył, 
wzrosła popularność takich prywatnych 
głosowań do- granie nieprawdopodobnych: 
stały się one puprostu sprawą narodowg, 
których znaczenie wzrastało przy każdych 
wyborach z liczbą wysłanych kart do gło- 
sowania ze strony wyżej wymienionego 
dziennika. W roku 1924 wzięło udział w 
próbnem głosowaniu 16 milionów osób, a 
Ww r. 1928 osiemnaście miljonów, a w r. 1932 
dwadzieścia miljonów, a przewidywamia 
sprawdziły się za każdym razem. 


Koniec miljonowych ankiet. 


W czasie kampanji wyborczej London- 
Roosevelt w r. 1936, spotkał sie „Literary 
Digest“ jako organizator wyborów słomia- 
nych po raz pierwszy aż z trzema poważ- 
nymi konkurentami, którzy przy tak świe- 
tnie prosperującym interesie także chcieli 
coś zarobić. Pierwszy — to Mr. Roper, 
którzy zacząl urządzać „przepowiednie“ dla 
czasopisma „Fortuna“, drugi — to Mr. 
Crossley, który otrzymał daleko idące 
koncesje w tym kierunku od pewnego kon- 
cernu prasowego, wreszcie trzeci — to Mr. 
Gallup, który tymczusem stał się znako- 
mitym onganizatorem takich wyborów sło- 
mianych. Wszyscy trzej oplerall swbje 
przspowiednie na najwyżej 50.000 głosćw. 
Mr. Roper zadowalał się nawet pięciu ty- 
slącami. W przeciwieństwie do_jednorazo- 
wej przepowiedni „Literary Digest“, ei 
trzej powtarzali zapytania co tydzień i 
gdy „Digest“ prorokował zwycięstwo Lon- 
donowi, tamei za każdym razem przepo- 
wiadali je Rooseveltowi. 


Porażka „Londona przypieczętowała za- 
razem koniec miljonowych ankiet „Dige- 
stu“, każdy też utracił swój nimb, pozy- 
skany przez nrządzenie przez tyle lat wy- 
borów słomianych i wkrótce zbankrutował 
doszczętnie. 

Metody targowe. 


Te metody, zdążające do wybadania opinji 
powszechnej, ustaliły się koło roku 1936, ale 
prawdziwie rozwinęły się ña placach tar- 
gowych w latach dwudziestych. Tam bo` 
wiem zajmowano się tak doniosłemi(!) 
kwestjami jak np. czy publiczność woli 
Szpinak szeroko czy wąsko liściasty, je- 
dnobarwne czy wzorzyste tapety, delikatną 
pastę do zębów, czy silniejszą itd. Na ol- 

rzymią ilość pytań, które tak sławnemi 
uczyniły wybory słomiane „Digesta“, roz- 
„Bądniejsi ludzie nie odpowiadali węale, 
woleli uatomiast zająć się kwestjami, be- 

acemi boląszką i potrzebą calego narodu 
amerykańskiego, jak np. zawodowem:, po: 
datkowe» mioszkaniowemi i t. p. „Digzsf* 
Fożsyiał «sewstjonarjusze tylko osobom za- 


roku: 


SODOWE M 


GS ZYSK 


KA PNG: AEO NOSEI TETTEN ITR PÓZ AIZ ŻA 


Roosevelt, yrezydent US4.-— Willkie, kandydat na: prezydenta USA. 


możniejszym, biorąc adresy z kelążek tele- 
fonicznych i spisu właścicieli aut, 


Z tych wysłanych kartek tylko jedna. 


Ośiemdziesiąt wielkich dzienników oświad' 
czyło się z gotowością finansowania go. 
Gallup miał zato trzy razy w tygodniu 


piąta wracała do redakcji z odpowiedzią. | dostarczyć komunikatu p. t. „Ameryka mó- 


Ci zaś badacze — nazwijmy ich „targowy- 
mi“ -- przeprowadzali swe ankiety. ustnie, , 
notująę na gotowych formułarzach odpo- 
wiedzi, albo poprostu telefonicznie, stara- 
jac się by rozmowa była krócintka, przez 
co zyskiwała na aktualności i można było 
wnet powtórzyć wywiad. 


Ta zasada okazała się skuteczną 
przy wyborach ełomlanych w r. 1536. 


Kiedy Amerykanie w połowie października 
wyczytali w „Fortunie”, że 61,7 procent z 
pośród nich odda głos na Roosevelta, a ón 
z początku listopada otrzymał.tylko jeden 
procent mhiej, t. j. 60,7 — było dla nich wi- 
doczne, że opinję 120 miłionowego narodu 
można doskonale wybadać, zapytując tylko 
5.000 ludzi. Od tego wiec czasu zaczeto tam 
przeprowadzać na tych zasadach przeróżne 
ankiety na tematy soejalne, polityczne itd. 


Instytut do badania opinii * 
publicznej. 


Dzisiaj przeprowadza takie głosowania 
słomiane „Instytut do badania opinji pu- 
blieznej*, a przeprowadza ją z całą powaga 
regularnie, często i wprawnie. Założył go 
Jerzy Gallup w mieście uniwersyteckiem 
Princetown, W r. 1934 objeżdżai Gallup 
wszystkie stany i wszystkie redakcje, by 
je zachęcić do poparcia takiego instytutu. 
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Washington — Biały Dom — siedziba prezydenta 


wi, jakie jest. stanowisko opinji publicznej 
w sprawach akiualnych, politycznych. ‘Ko- 
müi "Mmlały być drukówąnb hex žad- 
nych zmian I komentarzy, shy zapewnić Im 
bezkarnaść partyjną. 

Tematy kwestjonarjuszy obmyślane w 


Princentown, a nad ich stylizacją długo | 
;jdyskutowano i radzono. np. czy użyć rā- 


czej pozytywnego, czy też negatywnego 
zwrotu, czy użyć liczb wielkich, czy też 
małych, bo to wszystko mogło mieć wpływ 
na wynik ankiety. Czy sformułować zapy- 
tanie tak: 


„Czy sądzi pan, že żonaci, którzy 
_ zarabiają mniej niż 2.506 dolarów 
rocznie, powinni płacić podatek 
dochodowy" — 


czy tęż: „Czy sądzi pan, że żonaci, którzy 


|zarabrają mmiej niż 48 dolarów tygodnio- 


wo..* Tak sformułowane pytania, neutral- 
ne, bez żadnej zgoła sugestji, drukowano 
na kartce niewielkiej, w ilości 70.000 e- 
gzemplarzy. 

Kartki te rozsyłano poczta pneumatycz 
ną do nanczycieli, kupców, studentów, mło- 
dych ruężatek, które ukończyły kollegium, 
mężczyzn mających zainteresowanie dQ za- 
robków ubocznych. Ci wyszukują sobie po- 
śród swoich znajomych takich, o ile moż- 
ności za:każdym razem iunych. którzy ma- 
ją odpowiedzieć na kwestjonarjusz lnsty- 
tntu do badań opinji publicznej. Zagadują 


6 


| razem struktury ogólnej. 


storpedowana przez łódź podwodna 
niemiecką..." 


pytają, albo „Czy pan chodzi częściej. czy 
rzadziej do kościoła niż pańscy rodzice“. 

Notują odpowiędzi, proszą o krótki ko- 
mentarz i w ciągu 10-minutowej rozmowy 
zapisują sobie płeć, zawód, wiek, miejsce 
wywiadu i dochód interpelowanego. „Na 
dziesięciu interpelowanych — powiada je- 
den taki wywiadowca — raz mi 'irzwi 
przed nosem zamknięto, ale zato w ezte- 
rech wypadkach ludzie byli tak gościnan 
że ż trudem się od nich uwolniłem'. 


Po tygodniu wszystkie kartki są 
wypełnione I wracają do Princetown. 


Z tego surowego materjału 70.000 kartek, 
wyszukuje sie 30.000, albo 5.000, albo 10 ty- 
sięcy — zależy od mniejszego lub wieksze- 
go napięcia ciekawości i aktualności tema- 
tu — a socjalistyczna struktura odpowie- 
dżi tych „małych wyborców* ma być wy- 
Gallup zapewnia, 
że gwarantuje na 4 procent ustosunkowa- 
nie sie kraju do danej kwestii. 


Curiosa I sprawy pelityczne: 


Głosowanie przy wybórach próbnych na 
przełomie 19-go wieku stało się dla, bardzo 
wielu Amerykanów sprawą pierwszorzęd- 
nej wagi Wykształcony czytelnik gazet. o 


którego poziomie duchowym świadczy a- 


bonowanie „New York Timesa", szuka na 
pierwszej stronie. zaraz po wiadomościach 
o walce wyborczej Roosevelta i Willkiezo, 
komunikatu Gallupa. Z biegiem lat wyro- 
bił sobie Instytut dla badania opinii pu- 
blieznej zrozumiałe zaufanie. Podobnem u- 
znaniein cieszą się słlomiane głosowania 
pisma „Fortuna“. Po prowincji urządza 5ię 
często podobne ankiety, a słomiane gloso- 
wania pisma „Ladies Home Journalu cie- 
szą się wśród pań amerykańskich bardzo 
wielką wziętością. SŁ. 
iema się czemu dziwić, że przy tak ol- 
brzymiej iłości tematów „ankiet, stosowa- 
nych.od lat sześciu, niektóre pytania są, to 
poprostu curiosa np. że 60 procent Amery- 
kanów nie leclałoby nawet za darmo aero- 
planem do Europy. Poważniejsze jesi mo- 
że to, że 75 proc. Amerykanów wierzy w 
życie pozagrobowe, a to że 32 proc. nie u- 
mie jeszcze pływać, przydać się może do 
jakiehś nowych obliczeń. p 
Wreszcie skutkiem szestego głosowania 
powstają różne i zmienne opinje w tej 
sprawie. I tak: na pytanie „Czy głosował: 
by pan dzisiaj na Roosevsita na prezyden- 
ta?“, które to pytanie w regularnych od- 
stępach czasu powtarzało się od lutegu To- 
ku 1934 — głosowało za Reoseveliem::=- 
w lutym 1934 — 69% ludności ameryk, 
w czerweu 1987 — 60/0 A = 
w listop. 1934  — 63% 
w marcu 1938  — 58°% 
w czerwcu 1938 — 549/0 
w iutym 1939 — 64/0 
w kwietniu 1939 — 58% k 
Te liczby i te odpowiedzi na pytania tre- 
Ści politycznej są przedmiotem bacznej u- 
wagi amerykańskich mężów stanu i ode- 
grały już nieraz. w debatach kongresu pe- 
wna role. Możliwość głosowania prywatne= 
go na kwestje rozpatrywane na kapitolu 
nie zawsze jest przyjemna dla posłów. — 
Były też już więc próby, by głosowania. 
słomiane uczynić monopolem państwowym 
i przekazać je urzędowi. statystycznemu Ww 
Waszyngtonie, ale narazie nie w tym kie- 
runku nie uczyniono. Niezliczone głosowa- 
nia słomiane odbywają sie obecnie stale 
na tle toczącej sie walki wyborczej Roose- 
veli-Wilkie, podniecając prognozami tna- 
pięcie opinji publicznej, by móc udowod- 
nić w rzeczywistym dniu wyborów z po- 
czątkiem listopada prawdziwość i trafność 


swych przewidywań. 


„GONIEC KRAKOWSKI“ Nr. 255. 


Piątek/Sobota, 1/2 listopada 1940. 


Kraków, 30 października. 


Gdy pisma doniosły i zbombardowa* 
niu wysp Perim przez samoloty wło- 
skie, zdziwili się zapewne czytelnicy, 
że teren wojenny przniósł się aż tak 
daleko na wschód. Dopiero przy głęb 
szem zbadaniu położenia wysp i ich 
wartości ekonomicznej dota się zrozu- 
mieć ten śmiały atak. 


Wyspy Perim w zatoce perskiej są maj- 
młodszym, ale również bardzo poważnym 
producentem nafty w świecie. Odpowied- 
nie poszukiwania poczyniono dopiero sześć 
lat temu na większą skale, a już w roku 
1931 rozpoczęto je w formie prób. W roku 
1930 otrzymało też amerykańskie towarzy- 
stwo akcyjne Standard Oil Company z Ka- 
lifornji koncesję na wydobywanie nafty 
od Wielkiej. Brytanji. Ta ostatnia poddała 
wyspy pod swój protektorat w latach 
sześćdziesiątych ub. wieku, jakkolwiek I- 
ran zawsze zgłaszał do wysp swoje preten- 
sjo. W roku 1928 obsadzili Anglicy wyspy 
zbrojnie, przeciwko czemu wprawdzie Iran 
zaprotestował, ale nie mógł poprzeć real- 
nie tego protestu. 

Jeżeli chodzi o położenie geograficzne 
wysp Perim, to są one o 500 km odległe 
od wejścia do zatoki perskiej, o 30—40 km 
zaś od brzegu arabskiego. 

Pierwsze wiercenia na największej z 
tych wysp, których jest wogóle 7, dopro- 
wadzono do 600 m głębokości. Z chwilą, 
kiedy okazało sie, że źródła te mogą dać 
duże ilości nafty, doszło między giganta- 
mi przemysłu naftowego, a mianowicie 
„Sheli* i „Standard Oil Company“ do 
współzawodnictwa. Koncern amerykański 
stworzył specjalną fiiję celem okspioata- 
cji tych pół naftowych pod nazwą „Bal 
rein Petroleum Company Ltd“, jako przed- 
siębiorstwe kanadyjskie. 


Ameryka i. Anglja, które postanowiły 
korzystać wyłącznie z tych kopalni nafty, 
traktowały je każda z innego punktu wi- 
dzenia, Ameryce chodziło poprostu a zdo- 
bycie cennego płynu, jako dobrze płatne” 
go towaru, Anglja natomiast spoglądała 
na te wypspy jako na Strategiczny punkt 
oparcia, uważając kopalnie nafty za źró- 
dlo, które może zasilać armje angielskie, 
operujące na Dalekim Wschodzie, w razie, 
gdyby nafta z Indyj holenderskich była w 
danej chwili nieosiągalna. Dla floty one- 
rującej na morzu Śródziemnem sa kopal- 
nie nafty na wyspach Perim o tyle tylka 
wartościowe, o ile dojście przez Czerwone 
morze pozostanie otwarte. Zyskała nafta 
z -Wysp Perim o tyle jeszeze większe zna” 
czenie, że niektóre azjatyckie źródła na- 
ftowe można uważać za zagrożone: nafta 
z Mosulu, jak również nafta irańska do- 
stawiane są bądź te do morza Śródziem- 
nego, bądź też do zatoki Perskiej, Amery- 
kanom chodziło przedewszystkiem o zape” 
wnienie sobie pewnego udziału na rynku 
światowym i by móc eksportować naftę do 
obszarów nad oceanem Indyjskim. 


Z początku zdawało się, że 


sprzedaż tej nafty natrafi 
na duże trudności, 


to też postanowiono zdobywać tylko naftę, 
służącą do oświetlenia oraz do opału. 
Wkońcu jednak założyło towarzystwo „Te- 
xas Oil Company* wielką rafinerję, prze- 
rabiającą dziennie 25.000 beczek surowej 
ropy naftowej, przyczem beczka obejmuje 
159 litrów. Głównym terenem eksportowym 
miały być Indje. 

Jak zobaczymy, względnie jak wypływa 
już z tego, cośmy powiedzieli, łączą się z 
wyspami Perim poważne interesy polity- 
ezne, tem więcej, że od wielu lat utrzymuje 
sie w Anglji teza, iż 


trzeba panować nad zatoką Perską, 
Jeżeli chce się panować nad Indjami. 


Na tle kopalni nafty ua tych wyspach po- 
wstała ścisła współpraca amerykańsko” 
angielska, tak charakterystyczna dla obu 
narodów, które chcą  zmonopelizować 
pie hegactwa Świata w swoich rg- 
kach, pomagając sobie wzajemnie, W tym 
wypadku pozostawili Amglicy Ameryka- 
nom pierwszeństwo w eksploatacji tych 
bogactw, chcąc ominąć kwestje politycz- 
ną a ograniczyć się pozornie tylko do zy- 
sków czysto ekonomicznych. Wielkie 
przedsiębiorstwa naftowe, które po- 
wstały, zatrudniają prawie wyłącznie in- 
żynierów angielskich. W. ten sposób po- 
dzielono sobie, jak wiele zresztą bogactw 
świata, nafte, która 


Amerykanom dawała olbrzymie dochody, 


Anglikom zaś pewność, że w razie potrze- 
by będzie mogła z nich korzystać flota 
i armja na Dalekim Wschodzie. 

Dana statystyczne, które posiadamy © 
eksploatacji tych, wysp wskazują na bar- 
dzo. poważne ilości. Gdy w roku 1934 wy- 
dobywano 45.000 ton, w roku następnym 
174.000, w roku 1936 — 639.000, w roku 1937 
miljon przeszło ton, to w roku 19389 pro- 
dukcja wyrosła do miljona i stu tysięcy 
ton. Trzeba podkreślić, że eksploatacja ta 
nię była bynajmniej doprowadzona do 
maksimum, gdyż, liczono się z warunka- 
-mi zbytu i nie spieszono śię z wzmożeniem 
jej. Jeżeli chodzi o rok 1940, uzyskano 
500.000 tor. 

Zupełnie specjalnego znaczenia nabrały 
kopalnie natty na wyspach Perim w obec- 
nej sytuacji. Transport nafty mosulsk'ej 
z Haify do Anglji jest obecnie zamknięty, 
a również droga okrężna przez Czerwone 


Morze niełatwa. Wobec tego nabrała naf- 
ta z Zatoki Perskiej specjalnego znacze- 
nia dła zaopatrzenia samej Angiji. Nafta, 
która w swojej drodze okrężnej musiała 
się spotkać z niemiecką blokadą jest obec- 
nie zagrożona u swojego ąródła. Ale z in- 
nych też powodów mają wyspy Perim nie- 
zwykłe znaczenie, a mianowicie z tego po- 
wodu, że zarówno nafta z południowej 
Arabji, która dała w pierwszem półroczu 


schodzie chodzi o nafte. 


1940 roku 360.000 ton, jak też nafta z Ira- 
ku były transportowane do rafinerji wysp 
Perim i przesyłane dalej. : 

Z tych oto powodów, dosyć ważnych, 
jak mogłiśmy zauważyć z podanych szoze- 
gółów, mają naloty włoskie na wyspy Pe- 
rim duże znaczenie, a utrzymanie produk- 
cji naftowej dła Anglików jest kwestją 
nieomal, że zasadniczą. 

XZ: 


bałkańska Norwegja'**. 


Popolo d'ltalia wyjaśnia kwestję odpowiedzialności. 


=) Medjolan, 31 paździemika. Pod tytu- 
łem „Grecja — bałkańska Norwegja“ pu- 
blikuje „Popolo d'Italia“ artykuł swojego 
korespondenta Mario Appeliusa. 


Artykuł m. in. stwierdza, że analogja ze 
sprawą norweską jest uderzająca. Zarów- 
mo w Grecji, jak i w Norwegji, tron oraz 
rząd podporządkowali zasadniczo interesy 
kraju swoim sympatjom osobistym i poli- 
tycznym, oraz maciskowi krajowej fiman- 
sjery, która stała w najściślejszym kon- 
takcie z ezołową finanserją londyńską. 

Zarówno w Grecji, jak i w Norwegji bry- 
tyjska intryga wypracowała strategiczny 
plan okupacji. Włochy uprzedziły wroga, 
rozpoczynając błyskawiczną akcję zupełnie 
podobnie, jak Niemcy w Norwegji 

Zarówno w Grecji, jak i w Norwegji pod- 
burzono zdradzony maród do bezowocnego i 
bezrozumnego oporu. Jedyna różnica po- 


między Grecją i Norwegją polega na tem, ! 


(=) Lizbona, 31 października, Według 
informacji przybyłego tu z Londynu ame- 
rykańskiego dziennikarza, potwierdzają się 
doniesienia neutralnych obserwatorów, iż 
iudność Londynu jest stale poważnie za- 
grożona w związku z ustawicznemi ataka- 
mi niemieckiego lotnictwa na ważna obje- 
kty wojskowe. 

Według tych komunikatów, został gene- 
Talny konsulat amerykański upoważuiony 
do wezwania zamieszkałych w Londyxie o- 
bywateli Stanów Zjednoczonych. by opu- 
puścili miasto z uwagi na fakt, iż bezpie- 
czeństwe ich życia fest z dnia na dzień, a 


że Norwegja popełniła swój błąd na po- 
czątku konfliktu, kiedy Oslo mogło sobie 
jeszcze czynić złudzenia co do siły Anglji i 
Francji, natomiast Grecja zdecydowała się 
na swój błąd po 14 miesiącach trwania woj- 
ny. Nikt nie może mieć złudzeń co do sił 
wojskowych osi, i do rezultatu konfliktu. 
Z tego powodu decyzja Grecji jest bezgra- 
nicznie nierozumna. r 

Główny ciężar odpowiedzialności — kon- 
kluduje Appelius — spada na Anglję, któ- 
ra wierna swej wiekowej polityce, znowu 
z zimną brutalnością zastosowała swoje ťi- 
nansowe i polityczne metody, ażeby dopro- 
wadzić do zguby uaród, będący w olbrzy- 
miej większości nieświadomym swojego 
losu; naród, któremu Londyn pod żadnym 
względem nie jest w stanie dostarczyć de- 
cydującej pomocy. Grecja dołączyła więc 
swoje imię do listy ofiar Anglji, będą- 
cych równocześnie ofiarami kapitalistycz- 
nego wyzysku. 


Amerykanie opuszczają Londyn. 


nawet z godziny na godzinę coraz bardziej 
zagrożone, a temsamem nikt nie może 
przyjąć jakiejkolwiek gwarancji za życie 
i mienie obywateli amerykańskich. 

Ponadto uległy wybiinemu pogorszeniu 
warunki zdrowotne w Londynie, a wszel- 
kie praca dzienne prowadzone są wśród 
największych trudności. Z tych więc wzglę- 
dów mogą w Londynie pozostać tylko ei 
Amerykanie, których obecność jest nie- 
zbędna ze względów politycznych lub go- 
spodarczych. Osobom tym doradzono, aby 
wysłali swe rodziny do kraju. 


Ksi u e P 4 EE 

Rzym, 31 października. W ramach uro- 
czystości urządzonych ostatnio z okazji 
18-ej rocznicy marszu na Rzym, wygłosił 
kuzyn króla włoskiego Ks. Pistoji w Tu- 
rynie wielką mowę, na temat „Nasza woj- 
na“, 

Książę stwierdził, że Włochy musiały 
stanąć po stronie Niemiec. gdyż postapi- 
łyby nmielogicznie i okryłyby się hańbą, 
gdyby były podały rękę swoim śŚmiertel- 
mym wrogom. Włochy uznają w pełni pra- 
wa Niemięc w Europie. Jeżeli chodzi o o- 
becną wojnę, to sięga ona daleko poza gra- 
nice Włoch lub Niemiec i prowadzona jest 
dla nowego uporządkowania stosunków na 
kuli ziemskiej i poto, aby zapewnić naro- 
dom nowe warunki bytu. 

Jak się okazało z doświadczenia — clą- 


o roli Włoch. 


| sie nigdy demokracje dobrobytem mas ï 
posługiwały się tylko swojemi narodami, 
jako marzędziem, by dopiąć swoich brud- 
mych kombinacyj finansowych. Wierzymy 
natomiast — mówił ks, Pistoji -—- że pa- 
nowamie złota i materji skończyć się musi 
Taz na zawsze i że na miejsce jego nastą- 
pi panowanie całego narodu pracującego i 
tworzącego. Robotnik nie może tylko pra- 
eować bez wytchnienia, aby zdobyć majpo- 
trzebmiejsze wyżywienie, lecz musi być w 
stanie korzystania z tych zasadniczych i 
elementarnych dobrodziejstw. które sa ko- 
nieczne w życiu godnym człowieka. W tym 
zakresie zwycięsyuwo osi przyda się nawet 
narodowi angielskiemu, który był dotych- 
czas wykorzystywany przez plutokratycz- 
nych władców. 


znął dalej ks. Pistoji — nie interesowały, i 
, 


Wybitne osobistości 


tracą obywatelstwo 


francuskie. 


Vichy, 31 października. Wśród 23 osób, 
które na podstawie decyzji francuskiej ra- 
sty ministrów straciły ohywatelstwo fran- 
cuskie, a których lista została upuklikcewa- 
a we wtorek wieczorem, znajduje się rów- 
hiy Alexis Leger, „szara eminencja" Qual 

‘Orsay. 


Alexis Leger, który od r. 1929 byl szefem 
gabinetu w ministerstwie spraw zagranicz- 
nych i z tego tytułu bral udział we wszyst- 
kich traktatach, zawieranych przez Fran- 
cję, jako majlepiej zorjentowany człowiek 
Quai d'Orsay, był w stanie systematycznie 
popierać politykę zagraniczną Francji w 
ten sposób, że otocżył całą Europe siecią 
t. zw. paktów defenzywnych i traktatów po- 
mocy, eo ostatecznie stało się jednym z 
głównych powodów wybuchu wojny. 

Wraz zdymisjonowanym niedawno am- 
basadorenm, francuskim w Ankarze Rene 
Massiglim, Leger pracował za kulisami Ki 
gi Narodów, biorące ndział w rozjbudowamau 
tej instytucji do rozmiarów kolektywnej 
maszyny sarnkcyjnej, skierowanej przeciw 
ko dyktaturom. 

Legerowi przypiauje sią stosowane swego 
ozasu kryte at, przeciwko Niemcom i 
Włochom, w których mówiło się o „krajach 
stojących poza prawemr narodów”. Formuła 
ta byla potem używana przez mowców ligi 


Narodów, aż wreszcie ci, poruszając spra- 
+ 


wy Niemiec, mówili o „wrogu światowym 


Wśród polityków i dziennikarzy, którzy 
4 az! zarządzenia francuskiej rady mini- 
strów 


! kom, 


stracili obywatelstwo francuskie,. 


znajduje się dawny deputowany ï obrońca 
komunistów we wszystkich procesach poli- 
tycznych ostatnich lat Henri Torres, kiero- 
wnik francuskiego dziennika „Ordre“, Jā- 
ques Eppstein b. redaktor naczelny „Paris 
Soir“, Pierre Lazareff, jak również wydaw- 
ca Izaak Grondzensky. 

Na temże posiedzeniu rady ministrów 
przyjęto do wiadomości próby odwołania 
się już wcześniej pozbawionych obywatel- 
stwa Francuzów. Jak urzędowo na ten 
temat komunikują, odrzucono wszystkie 
podania rodziny Rotszyldów. W wypad- 
kach Leona Sterna i Avida Wrilla zgodzo- 
ńo się na cofniecie zarządzenia, ponieważ 
wymienieni przedstawili dowody, że ich 
wyjazd zagranicą był tylko prowizorycz- 
nym i ponieważ powody ich wyjazdu wy- 
dawały sie usprawiedliwionemi, 

Wreszcie rada ministrów przyjęła pro- 
jekt ustawy, która upoważnie szefa pań- 
stwa do skorzystania z prawa łaski, aby 
część skofiskowanego majątku osób pozba- 
wionych obywatelstwa zwrócić ich potom- 
jeśli ci potomkowie odbyli służbę 
wojskową, wzgłędnie mogą być uważani za 
żołnierzy frontowych. 


W kilku wierszach. 


W pierwszych dniach grudnia br. na- 
stąpi upaństwowienie wszystkich  iurec- 
kich kopalń węgla. Za inwentarz i urzą” 
dzenia mają właściciele kopalń otrzymać 
odszkodowanie, zaś same kopalnie mają 
być oszacowane, przyczem tytułem od- 
szkodowania wydane będą kwity skar- 
bowe. 


* k * 
Izba handlowa w Marsylji uchwaliła 
kredyt w sumie 420 miljonów franków, 


zaś miasto kredyt w kwocie 200 milj. fran- 
ków na cele rozbudowy portu w Marsylji. 


* * X 


Minister Rzeszy dr Goebbels przyjął we 
środę uczestników wycieczki dziennikarzy 
szwedzkich, odbywających na zaproszenie 
rządu Rzeszy wycieczkę krajoznawczą po 
terenie Niemiec. ' 

* * *% 


Japońskie dzienniki śledzą z zaintereso- 
waniem przebieg konfliktu włosko-grec- 
kiego, przyczem „Mijako Szimbun* pod- 
krośla iż Grecja zbagatełizowała sobie 
wysiłki Włoch, mające na celu polkojo- 
‘we załatwienie konfliktu. 


* * X 


Ojciec święty przyjal we wtorek na au- 
djeneji pożegnalnej ambasadora Francji 
przy Stolicy Apostolskiej de Ormiessona, 
który w najbliższy piątek opuszcza Rzym. 

* * $ 
„IW związku z rozbudową i reorganizacją 
tartaku „l Maja“ w Pińsku (Zachodnia 


Białoruś), zainstalowano tam nową wiel- 
ką maszynę gatrową o siłe 900 do 1000 KM. 


* * * 


Grecki parowiec „Nea Hellas“ poj. 18.000 
to, w drodze powrotnej z Nowego Jorku 
przybył do portu w Lizbonie. Kapitan 
statku na wiadomość o zaostrzeniu się 
stosunków  włosko-greckich wstrzymał 
dalszą podróż. Wspomniany statek oces- 
niezny pozostanie aż do odwołania w por- 
cie Lizbony. i s 

$ DS 


W ub. poniedziałek bawił generał Wey- 
gand w Dakarze, gdzie odbył szereg yoz- 


mów. J A 
* >k * 


Wskutek złych warunków atmosferycz= 
nych a częściowo w związku z odstąpie- 
niem wschodniej części terenów rumuń* 
skich zaznaczył sie znaczny spadek zbio- 
ru owoców w Rumunji, Ogólny zbiór oce* 
niany jest urzędowo na 32.000 wagonów. 


Anglja nie uznaje banknotów 
rządu w Czung-King. 


Tokio, 31 października. Ciekawe Światło 
pa położenie rządu w Czunyę-King rzuca 
wiadomość, że kolonja, angielska w Tien- 
sinie zdecydowała się nieprzyjmować bank- 
motów wydawanych przez tem rząd, a jedy= 
nie przez North-China-Federal-Reserve- 
Bank. — Bank ten pozostaje pod wpływem 
japońskim. Japoński dziennik „Asachi 

zimbun* upątruje w tem pociągnięciu co- 
raz większe osłabienie stanowiska Amglji 
na Dalekim Wschodzie. 


Działalność 


Wezuwiusza 


i trzesienie ziemi. 


Rzym, 31 października, Jak donieśliśmy 
już, dały się ostatnio odczuć w kilku punk- 
tach Europy pewne ruchy: seismiczne, jak 
n p. w Rumunji. 

W związku z tem donoszą ostatnio. że 
również Wezżuiwjusz rozpoczął swoją dzia- 
łalność, dając o sobie znać. Jakkolwiek 
działalność jego wystepuja rokrocznie 0 tej 
porze ze zdwojoną sila, to jednak w tym 
roku wpłynęły na nie silne opady I burze 
w osłaśniuh twóch tygodniach. 1 

Jeżeli chodzi o inne objawy ruchów gejs- 
mieznych, to zaobserwowano w Toskanji, 
w Umbrii i w półnecnych częściach Włech 
lekkie trzęsienie ziemi. W Sienie trzęsienie 
trwało 20 sekund. To też wiele domów tej 


prowincji, zwłaszcza części. graniczącej £ 
prowincją Perugia, doznaso szkód. lo sa” 
mo da sie powiedzieć o mieście Orvieto 
gdzie trzęsienie ziemi trwało dwukrotnie 
po 6 sekund. | 

Według ostatnich wiadomości, zdarzyło 
się trzęsienie ziemi również w kilku miej". 
sceach w Rumnnji, a przedewszystkiem % 
Mołdawii. W Buzau i w Jassach zawaliło 
sią kilka kościołów i kilka domów, w Ga" 
łaczu głmnazjum i gmach urzędu poczto* 
wego, w miejscowości Vaslui również pocz 
ta, w Braile zostało rannych dwóch robot- 
ników portowych, w wielu powiatach trze” 
sienie ziemi zniszczyła połączenia teleto- 
ńiczna. A: 
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Jak powstały cmentarze. 


Kraków, 31 października. 

Zwiedzając dzisiejsze cmentarze, nieraz 
nie zdajemy sobie sprawy z tego, jak one 
powstały i jak doszło do tego, że dzisiaj 
te „miasta umarłych* zajmują tak olbrzy- 
mie przestrzenie. Dzisiejsze cmentarze leżą 
przeważnie, jak to nakazują względy zdro- 
wotne, poza miastem, przyczem zgóry prze- 
widuje się możność ich rozbudowy w mia- 
rę zwiększamia się zapotrzebowania ma no- 
we groby. Tak to już bywa, że podczas gdy 
miasto żywych może wzrastać względnie 
zmniejszać się — 


miasto umarłych stałe rośnie. 


Rokrocznie wzrasta ilość mogił, niema bo- 
daj dnia, w którym nie przybyłoby choćby 
kilka świeżych grobów. Śmierć jest nien- 
blagana i niezmordowana, wyrywając co- 
dziennie lndzi z ich otoczenia, v kręgu ich 
rodziny.. ; ' 

W dawnych wiekach cmentarze powsta- 
wały jednak w innych warunkach. Przyję: 
ło się, że po nastaniu ery chrześcijańskiej 
cmentarze zakładano w pobliżu kościołów. 
W pierwszych jednak wiekach chrześcijań- 
stwa sprawa ta była inaczej traktowana. 
Bisknp, który wybierał miejsce wiecznego 
spoczynku i czuwał nad obrzędami pogrze- 
bowemi, uważał tylko, aby ło chrześci- 
janina nie leżało obok ciała poganina. Pra- 
wa rzymskie ustalały zakładanie ementa- 
rzy w sposób zupełnie jasńty, a mianowicie 
nakazywały zakładanie cmentarzy poza 
miastem, przy drogach, aby przypominać 
podróżnemu znikomość życia. 

Pierwsi chrześcijanie, nie chcąc, aby 
zwłoki ich bliskich spoczywały v po- 
gam, grzebali ciała zmarłych wśród pól al- 
bo w ogrodach. W Rzymie przyjął się zwy- 
czaj grzebania zmarłych 


w t. zw. katakumbach, 


gleboko pod ziemią, gdzie zbierali się na 
odprawiamia nabożeństw i gdzie nieraz w 
szeroko rozgałęzionych podziemnych gan- 
kach składali trumny ze zwłokami. 

Kiedy wreszcie ustały prześladowania 
chrześcijan, zakorzeniła się wielka cześć 
dla zmarłych, zwłaszcza dla tych, którzy 
ponieśli śmierć męczeńską za wiare. Obok 
ich grobów poczeto wznosić kapliczki a 
nawet kościoły. Nastepnie, kiedy budowa- 
no coraz więcej kościołów, starano się 
podnieść ich świętość i znaczenie, że umie- 
szezamo na ołtarzach relikwje i ciała świe 
tych i męczenników. 

W tym okresie zaczyna się 


zakładanie cmentarzy wokół kościołów. 


Każdy starał się o to, aby mieć grób w po- 
bliżu świętego miejsca. Pószątkowo skła- 
Ulano zwłoki w samych kościałach, alo by- 
ło to przywilejem ludzi wybitnych i za- 
możnych. Ubodzy musieli nadal zadawałać 
się wiecznym spoczynkiem na cmentarzach, 
położonych przy drogach. W tym także kie- 
rumku szły rozporządzenia cesarzy rzym- 
skich. Dopiero Leon Mądry zuiósł to pra- 
wo i odtąd wolno było grzebać zmarłych w 
obrębie miasta. 

„ Naturalną konsekwencja nowego zwycza- 
Ju było to. że wywałczono sobie prawa 
grzebania zmarłych w pobiiżu kościoła. — 
Narazie jednak pozostało to nadał 


przywiłejem ludzi zamożnych, 


ponieważ miejsce na ementarzu kosztowała 
sporo pieniedzy, Cmentarze te otaczano 
murami lub płotami. Dopiero później tak- 
Że i niższe warstwy poczęły grzebać swye 

zmarłych na cmentarzach przy kościołach, 
ale zachowano pewien podział w ten spo- 
sób, że zamożni otrzymywali mlejece bliżej 
kościoła, a ubodzy dalej. 

Z biegiem czasu poczęto upiększać miej- 
sca wiecznego spoczynku pięknemi nagrob- 
kami, drzewami i kwiatami. W miarę jed- 
nak rozwoju miast, grzebanie zmarłych na 
cmentarzach kościelnych stawało się coraz 
bardziej kłopotliwem. Wreszcie nowocze- 
sne zapatrywania na higienę skłoniły 
władze do powrócenia 


do koncepcji budowania cmentarzy 
poza obrębem miasta. 


Obserwujemy wiec niejako proces powro- 
tny, z tem jednakże, że przyjął się zwy» 
czaj wznoszenia na emeńtarzu kościoła, 
względnie choćby małej kaplicy. Sama 
więc zasada cmentarzy kościelnych nutrzy: 
mała się, choć w zmienionej formie. 
Dzisiaj planowanie cmentarzy należy do 
zadań nowoczesnej urbanistyki, która mu- 
si się liczyć z tem, że rokrocznie tysiące 
zmarłych musi otrzymać miejsce na więcz- 
ny spoczymek. Cmentarze, które do nieda- 
wna wydawały się olbrzymiemi, dzisiaj są 
już niewystarczające. Musi się raz po raz 
powiększać rozmiary cmentarzy, aby za- 
dość uczynió potrzebie, Dzisiaj troska o 
utrzymanie cmentarza w należytym stania 
jest obowiązkiem zarządu miejskiego, któ- 
ry dba o to, aby zmarłych grzebano według 
odpowiednich przepisów. Od czaąsn do czasu. 
zarządza się t. zw. przekopywanie ementa- 
rza, podczas którego opróżnia się stare. 0- 
puszozone groby, w których przeważnie już 
mie niema poza małą garstką prochów. 
Niezmienna pozostała 


troska o estetyczny wygląd grobów. 


znak, że rodzina zmarłego już nie istnieje, 
że niema już kto dbać o doczesne szczątki 
czlowieka, niegdyś zapewne kochanego i 
czczonego. 

W dzień Wszystkieh Świetych i Dzień 
Zaduszny cmentarze nabierają specyficzne- 
go wyglądu. Wtedy przejawia się w całej 
pełni ta troska o miejsce wiecznego spo- 


| Kraków, 31 października. 

, Dzień jutrzejszy poświęcony jest przez 
święty Kościół Katolicki rozpamięty waniu 
Życia świętych, którzy w większości po- 
nieśli śmierć męczeńską, Gdy weźmiemy 
do ręki książki, które mówią nam e życiu 
i wielkich dziełach tych świętych i przed- 
stawiają nam, jak dzielnie umierali za 
swoją wiarę, wówczas przekonamy się, że 
w fakcie poświęcenia jednego dnia W ro- 
ku tym bohaterom i bojownikom. za wiarę 
chrześcijańską leży bardzo głęboki sens. 

, Następny dzień 2 listopada poświęcony 
jest pamięci naszych Zmarłych, ale zna- 
czenie tego dnia nie zostało wcale umniej- 
szone przez to, iż dzień ten nie został zali- 
czony do Świąt publicznych. Z tego wzelę- 
du utarł się zwyczaj, że w dniu 1 listopada 
rvzpamiętujemy nietylko życie i dzieła 
świętych Męczenników, ale również wspo- 
minamy zmarłych z koła naszej najbliższej 
rodziny, przyjaciół i znajomych. | 

W każdym razie dwa te dni poświęcone 
są wgłaądnięciw w siebie samego, zdanie 
sobie sprawy z marności doczesności, po- 
święcone są modlitwie, w której prosimy 
Najwyższego, aby nie opuszczał nas w o- 
statniej godzinie naszego życia, ale aby 
nam pozwolił umrzeć prawdziwie po chrze- 
ścijańsku, tak właśnie, jak umierali Świę- 
ci, Męczennicy i Wyznawcy. pe 

„Dzień ten nastraja nas poważniej. Głę- 
biej ujmujemy sens życia i jego zadanie. 
Powinniśmy w dnin tym dbać o to, aby 
obchodzenie święta Zmarłych nie stało się 
czysto zewnętrznym i nie nie mówiącym 
objawem, w którym dawalibyśmy wyraz 
przywiązaniu do tradycji, ale w którym 
serce nasze nie zabiłoby żywiej a myśl nie 
zajęłaby się zagadnieniem wieczności i do- 
CEBGSNOŚCI. í 

Jako dzieci Kościoła katolickiego powin- 
niśmy wspominać pamięć tych, którzy z 
odwagą i cierpliwością oczekiwali swej 
ostatniej godziny. Ale równocześnie po- 
winniśmy pamiętać o tych, którym los od- 
mówił dostatku i zamżności A _ takioh 
przecież jest bardzo wielu, zwłaszcza w 
dzisiejszych czasach. Powinniśmy więc 
pospieszyć im z pomocą i podzielić się. z 
mimi tem, co mamy, blazając w ten sposób 
czynami o błogosławieństwo Boskie. 

I znowu cmentarze zapłoną w całym kra- 
ju światłami ku czci zmarłych. Już drugi 
ło rag obchodzimy to Świeto wśród grozy 
wojny. Drugi raz w czasie wojny odwie- 
dzimy groby naszych najbliższych, wśród 
których znajduje się tyledofiar wojny. 
Niema przecież rodziny, któraby nie opła- 
kiwala kogoś ze swych najbliższych, pole- 
głych w bojach. zaginionych bez śladu, 
zmarłych z powodu trudów wojny. Tem 
poważniej winniśmy więc ten dzień obcho- 
dzić, tem głębiej odczuwać tragizm losu 
tych, których śmierć wyrwała nieraz w 
kwiecie wieku, zabierając ieh od warszta- 
tów pracy, ukochanej rodziny i pracy dla 
dobra kraju. Tem goręcei powinniśmy się 
modlić, aby Bóg pozwolił nam zaleczyć te 


Żywi pamiętają o umarłych. To też nieraz zz patirsi "m" ią 
spotykamy ną cmentarzach piękne grobow- | Wielokrotnie już donosiliśmy o utworzonej 
ce, ustrojone kwiatami, na których znać, że | która składa się przeważnie z młodych bezroboinyc 


amiąć o zmarłych nie zgińęła. Ale wielć 
eż jest grobów opuszczonych i zapemnia- 
nych. Wysoka trawa zarasta pagótki gro- 
bów, rdzewieją stare krzyże, których 
duż nie sposób odezyśać naawieka, sek 
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Na dzień Wszystkich Świętych. 


Polska służba pracy w pełnej akcji. 


istnienia organizacja ta dokonala wielu prac. Także i w Krakowie użyto jej sku- 
tecznie przy pracach regulacyjnych nad korytem Wisły. Zdjęcie nasze przedstawia 
oddział tej służby podczas marszu na miejsce pracy. 
zorganizowana na wzór. niemieckiej slużby pracy, do której musi należeć każdy 

f student niemiecki 


czynku zmarłych. Palą się na grobach 
światła, jesienne kwiaty ozdabiają grobow- 
ee. Ale nad całym cmentarzem unosi się 
ten smaętek, skłaniając ludzi do zdania s0- 
bie sprawy z tego, że wszystko przemija ł 
że wreszcie nadchodzi czas, kiedy z miasta 
żywych trzeba się przenieść do miasta u- 
mariych. 


rany, zadane krwawą ręką wojny. | 

Każda przecież wojna zadaje rany, i to 
rany, które tylko z, trudem dają się zale- 
czyć. A rany te odnawiają się przy każ- 
dej sposobności. Bóg dał nam na te rany 
najlepsze bodaj lekarstwo, a lekarstwem 
tem jest czas. Przysłowie, że „czas leczy 
rany” umocniło się w tej ciężkiej dobie 
wojny. Cóż nam pozostaje innego, jak 
przyszłość naszą powierzyć rękom Boga i 
pamietać o tem, że Bóg jest sprawiedliwy 
to nikim z nas nie zapomni. gy , 

Obydwa _ te dni, poświęcone pamiąci 
Świętych Męczenników i Zmarłych dają 
nam sposobność do oderwania się od po- 
wszedniości. Mimowoli spoglądamy w na- 
sze sumienie i dokonujemy rachunku na- 
szych przewin. Nikt z nas mie jest wolny 
od ludzkich słabości i dlategó nikt z nas 
nie ma prawa zwracania się przeciw ko- 
muš inemu, oskarżania go, a tembardziej 
osądzania go. Prawo sądu pozostaje pra- 
wem Najwyższego Stwórcy nieba i ziemi. 
On, który. wyposażył nas w duszę nie- 
śmiertelną, decyduje o tem, czy kogoś spo- 
tyka szczęście czy też troska i cierpienie. 

Błogosławieni są ci, którzy z dumą i we- 
wnętrzna siłą usiłują znosić ciermienia, nie 
występując przeciwko swym bliźnim i nie 
bluźniąc przeciwko wyrokom Najwyższe- 
go. Wspomniimy tylko o słowach Pisma 
świętego i miejmy przed oczyma życie i 
cierpienia: Pana naszego Jezusa Chry- 
stnsa, A 

Ci. którzy spoczywają w poświęcanej 
ziemi. ci, o których wspominamy: w tych 
dniach, poświęconych pamięci Zmarłych, 
pozostaną niezapomniani. Powinni oni żyć 
w naszych sercach, Nie zapominajmy 0 
tych, którzy dzisiaj cierpią nędzę i niedo- 
statek, którzy czekaja na. naszą pomoc, na 
naszą rade i naszą siłę. W dobroczynności 
krvje się łaska. 

Tysiace świateł. które zapłoną na enten- 
tarzach niech beda świadectwem tego, że 
stojac mo tei stronie grenicu wieczności — 
muślimy o tamtej stronie, że czujemy się 
zwiazani z temi pokoleniami. która już o- 
deszły; a które umierały z Imieniem *Ho- 


ga na ustach. Boga. który jest także na- | 


szym Panem i Stwórrą. 

A kiedy wgladniemy w nasa daszę. Opa- 
dną nas zmurtwienia i troski. Przekona- 
my się, że nie jesteśmy nainieszczęśliwszy- 
mi. utwierdzi sie w nas wian w sprawie" 
dliwość Boska. która pozwoli nam znieść 
najcieższe chwile, przypomnimy sobie, że 
czuwa nad nami łaska Boska. która po- 
zwoli nam znieść trudy i bolesne koleje 
doczesności przez wiarę w wieczność. 


Gmentarze miejskie otwarte 


od godz. 7—18. 


Kraków. 31 października. Zarząd Miejski 
zawiadamia, że w dniu Wszystkich Świe- 
tych i w Dniu Zadusznym t. 1.7 I 2 tisto- 
pada br. cmaatarze miejekie będą otwarte 
od godziny 7-ej do 18-e]. 


w tym roku polskiej slużbie pracy, 
h ludzi, Mimo krótkiego czasu 


Polska służbo pracy została 


m 


| najlepsze ogiery okregu uznano z08 
ogier „Karmazy" 
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Członkowie delegacji włoskiej 
u dra Franka. 
Przyjęcia na Zamku. 


Kraków, 31 pała zciko. O: 
dłelenacja gospodarcza pod prz 
Swe p e włoskiej konfederacji 
handlowej rałlcy narodowego dra Molfino, 
przyjęta była w poniedziałek popołudniu 
przeŁ Generalnego Gukernatora. AG 

Minister Rzeszy dr Frank powitał swoich 
gości w wielkim gabinecie na Zamku w je- 
zyku włoskim i przedstawił w krótkim za- 
rysie strukturę polityczną, gospodarczą 1 
prawno-państyową ' Generalnego Guberna- 
torstwa. A y 

W czasie herbatki, jaka sie odbyla bez- 
pośrednio potem, podziekował przewodni- 
czący włoskiej delegacji za serdeczne powi- 
tanie i zapewnił w toku dalszej rozmowy 0 
swej przyjaźni dla Niemiec. Oświadczył om. 
że wrażenia odniesione w czasie tej podróży 
po Generalnem Gubernatorstwie były dła 
vleskich przedstawicieli gospodarki mati 
wyraz bogate. i 

W pos edziałók w godzinach południo- 
wych wydał pełnomoenik nadzwyczajny 
Tzby Przemysłowo-Handlowej w Krakowie 
dr Wenischnigger przyjęcie na cześć wio- 
skich gości. 

Więczuszńi odbył się bankiet u Guberna- 
tora dra Wichtera. W środę nastąpił wy- 
jazd delegacji do Radomia, celem źwiedze- 
nia tamtejszych hurtowni. 


i Rozporządzenie o oglaszaniu 
obwieszczeń 
w Generalnem Gubernatorstwie. 


(pwp) Kraków, 31 października. W Dzien- 
miku Rozporządzeń dla Generalnego Gu- 
bermatorstwa, część I. z dnia 26. 10. 1940 — 
Nr. 62, ukazało się rozporządzenie o agła- 
szaniu obwieszczeń w Generalnem Guber- 
natorstwie z dnia 18. 10. 1940. Rozporządze- 
nie to przewiduje, że wszelkie obwieszcuć* 
nia, przeznaczone do əpublikowania w pra- 
sie, winny w przyszłości ukazywać się w 
„Amtlicher Anzciger für das Goneraigou- 
vernemont* (Dzienniku Urzędowym dla 
Generalnego Gubernatorstwa). Obwieszcze- 
nja będą ogłaszane w języku niemieckim 1 
polskim. $ 4 s 

Wspomniane rozporządzenie weszło w Zy- 
cie z dniem 26 października 1940, przyczem 
traci moc obowiązującą rozporządzenię © 
ogłaszaniu obwieszczeń z, dnia 23 lipca br. 

Zamówienia na Dziennik Urzędowy kie- k 
rować należy pod następującym adresei: 
Kraków 1, skrytka pocztowa 110. Prenumte 


| ratę wpłacać można na PP konto cze- 


kowe Warszawa Nr. 40 


Wykolejenie pod Skawiną. 


Kraków, 31 października. Generalna dy=' 

rekeja Ostbahn komunikuje: 
dniu 28-go października o godz. 7.55 

wykoleił się miedzy stacjami Skawina i 
Wielkie Drogi (na szlaku Skawina-Spytko- 
wice) pociąg osobowy, składający się z lo- 
komotywy i czterech wagonów osobowych. 
Nikt nie doznał ran. Szkoda materjalna 
jest niezuaczna. Ruch ną miejscu wypad- 
ku został utrzymany na jednym torze, tak, 
że trasa nia była zamknięta. A 

W bezpośrednim pobliżu tego miejscą 
wykoleił się pociąg towarowy w dnin 29 
października © godz. 18, przezem równięź 
nikt nie został kontuzjowany. Zamkuięcie 
trasy, spowodowane wypadkiem, nie dało 
się odcznć w ruchu osobowym, podczas 
gdy ruch towarowy został skierowany na 
Tnzebinię. 


Przegląd ogierów w okr. radomskim. 


Radom, 31 października. (pwp) W okręgu 
rademskim przeprowadzono przegląd i rə- 
jestrację ogierów. W sumie zademonstro- 
wano 1 ogierów, z której to liczby Jed- 
nakże tylko 50% nadawało się do rejestra- 
cji. Reszię, jako niezdolną da chowu, trze- 
ba było wykastrować. 

Przegląd połączony był z premjowaniem 
najlepszych ogierów, z których 18 odma- 
czono pierwszą, a 43 drugą nagrodą. 3% 
) y: 
hrablego Potockiege z 
Ghrastowa oraz ogier „Krakus“ właści: 
ciała ziomskiego Karskiego z Górck. Sta- 
dniua w Bogusławicach zastrzegła sobie 


| nabycie kilku bardziej wartościowych oka- 


zów. 

Codzienie zjawiały się tysiące chłopów I 
właścicieli ziemskich w miejscu przeglądu, 
śledząc z wielkism zainteresowaniem prace 
komisji rejestracyjnej. Rodzimi chodowey 
koni przyjęli z całem zrozumiieniem nowe 
zatządzenią i wskazówki odnośnie hodowli 
i należy oczekiwać, że dzięki temu hodowla 
koni w okręgu radomskim znacznie się 
podniesie. Wydział aprowizacji i rolnictwa 
przy szefostwia okręgu radomskiego p EL 
wadza obecnie wartościowe ogiery z - 
szy, celem odświażenia krwi. 


Dzieci wznieciły pożar. 

(pwp) Radom, 81 października, W Naklo 
wsmietły onegdaj dyjeci, pozostawione w 
domu bez dozoru groźny pożar, który stra- 
wil niswykończeny jesztze dam mieszkal- 
ny radziców, Spałony dom był już raz w 


[biges sokn grutkiem malat wojąz: 


Wóz s. 
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Ruch tramwajowy w dniach 
1-go i 2-go listopada. 


Kraków, 31 pazdziernika. Dla wygody 
publiczności, zdążającej z Podgórza na 
ementarz Rakowieki, uruchamia Dyrekcja 
Krakowskiej Miejskiej Kolei Elektrycznej 
w dniu 1 listopada br, jak corocznie, linię 
tramwajowa Nr. 7, która prowadzić będzie 
bezpośrednie z Rynku Podgórskiego da 
cmentarza Rakowickiego i z powrotem. 

Równocześnie podaje się do wiadomości, 
że wozy linji tramwajowe” Nr. 5 w dniu 31 
października i 2 Hstopada br. od godz. 12, 
oraz w dniu 1 listopada br. przez cały dzień 
zostaną skierowane do cmentarza i kurso- 
wać będą wyiącznie na trasie „Salwator— 
Cmentarz Rakowicki* | z powsotem. 

'Na pozostałej części trasy linji tramwa- 
jowej Nr. 5, a to od zbiegu ul. Lubicz i Ra- 
kowiekiej, do końcowego przystanku przy 
ul. Mogilskiej i z powrotem, uruchomio- 
dzia osobny wóz tramwajowy. 

Vozy tramwajowe, zdążające z cinenta- 
rza do miasta, zatrzymywać się będą dla 
wsiadania naprzeciw bramy cmentarnej. 

Celem umożliwienia jak najsprawniej- 
szej obsługi pasażerów, uprasza sie publiee- 
ność o wręczanie konduktorom należytości 
za bilety, przygotowanej uprzednio w dro- 
bnej i odliczonej raonecie. 

Posiadacze bloczków ulgowych zechcą 
mieć je gotowe do okazania kondukt orom. 


„Szczur hotelowy“ ukarany 
6-mies. więzieniem. 


(pwp) Częstochowa, 31 października. 
Przed sądem grodzkim w Częstochowie od- 
powiadał 19-letni Mokczyński, mający na 
sumieniu kilka kradzieży hotelowych. 

I tak w pewnym pensjonacie częstocli ow- 
skim, w którym zamieszkał, skradł pod 
nieobecność właścicielki pensjonatu z jej 
pokoju torebkę, zawierającą 542 złote oraz 
35 marek niemieckich. Policja poddała po- 
dejrzanego o tę kradzież Fokczyńskiego 
rewizji osobistej, znajdując przy nim skra- 
dzione pieniądze. Jeden banknot stuzło- 
towy ukrył złodziej w trzewiku, reszta pie- 
niędzy zmajdowała się w jego portfelu, 
W wyniku rozprawy sąd skazał „obieeu- 
jącego“ młodzieńca na 6 miesięcy więzie- 
nia. - 


(Jo) ADRESY APTEK, dyżurujących 
„dzisiejszej i jutrzejszej nocy w Krakowie: 
Mikołajska 4, tel. 110-42; Stradom 6, tel. 
121-35; Aleja 29 Listopada 17, tel. 139-21; 
Adolf Hitler Platz 13, tel. 131-72; Karme- 
lieka 28. tel. 106-62; Starowiślna 77, tel. 
160-92; Długa 66, tel. 147-33; Kościuszki 18, 
tel. 139-45; Mogilska 16, tel. 175-90; Kalwa 
ryjska'27, tel. 147-06. 

STAN WODY NA WiŚLE wynosił w dn. 
31 października w Krakowie minns 212, w 
Zawichoście plus 129. 

(Jo) ZNOWU OFIARA RUCHU SA- 
MOCHODOWEGÓ. Wczoraj został prze- 
jechany przez samochód rolnik ze Sławko- 
wie, Jan Kowalik, lat 52, doznając ran cię- 
tych głowy, oraz ogólnych kontuzyj. Za- 
wezwany lekarz Pogotowia Rat. po udzie- 
leniu mu pierwszej pomocy polecił prze- 
wieżć go: do szpitala. 

(Jo) OSZUSTWA I KRADZIEŻE. Pod- 
aiadło Piotr, zamieszkały w Ogrodzieńcu p. 
Olkusz zgłosił na policji o oszustwie nie- 
znanych mu osobników, którzy sprzedali 
mu w Krakowie za kwotę złotych 600 mar- 
ki niemieckie wycofane z obiegu. 

Rosenbergowi Fryderykowi, zam. w Kra- 
kowie przy ml. Jasnej 8. skradziono w U- 
fzedz'e Obwodowym nr. 2 kwotę zł. 600. 

W dniu 29 bm. dokonano włamania do 
mieszkania Księżki Markusa przy ul. Ja- 
kóba 3, skąd skradziono garderobę warto- 
ści 2.000 złotych. 


Reklama dźwignią handlu! 


Kącik filatelistyczny. 


Bardzo ładne znaczki ukazały się w kil- 
ku krajach Europy w ciągu ostatnich ty- 
godni, a w chwili, gdy te słowa będą wy- 


drukowane, będziemy posiadali już naj- 


howszą eerję Generalnego Gubernatorstwa. 
Jedneu z państw, które posiada najład- 


GONIEC KRAKOWSKI" Nr. 255. Piątek/Sobota, 1/2 listopada 1940" 


Amerykańscy deleguci w Krakowie. 


Z polecenia „Commission for Polish Relief". 


(pwp) Kraków, 31 października. W dniu 
29 bm. przybyli do Krakowa, jadąc z Ber- 
lina, dwaj delegaci amerykańskiej organi- 
zacji Hoovera (Commission for Polish Re- 
lief) w calu ebjazdu Generalnego Guberna- 
torstwa. 


Delegaci mr. Hartigan į Mr. Murray byli 
przyjęci w dniu 30 bm. przez Generalnego 
Gubernatora dra Franka na Zamku Kra- 
kowskim. Generalny Gubernator, korzysta- 
jąc z okazji, wysazii delegatom amorykań- 
skim swoje podziękowanie za wielkodusz- 
ną akcję pomocy, rozwiniętą w ostatnich 
tygodniach na terenie Generalnego Guber- 
natorstwa na rzecz ludności polskiej, u- 
kraińskiej į żydowskiej, 


Generalny Gubernator zapewnił przytem 
amerykańskich delegatów, że mogą i w 
przyszłości, tak, jak dotąd, liczyć na wy- 
datną współpracę niemieckiego Czerwone- 
go Krzyża oraz Wydziału Ludnościowego 
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i Opieki Społecznej przy urzędzie General- 
nego Gubernatora. Dodatkowa, krótka kon- 
ferencja pozwoliła pomadto na omówienie 
w nieskrępowanej formie niektórych za- 
dań zakresu pracy delegatów. 

Podczas pobytu w Krakowie, delegaci 
zwiedzili kilka składnie, w których zmaga- 
zynowano  nadeszłe ostatnio, a przezna- 
«zone do rozdziału datki żywnościowe oT- 
ganizacji Hoovera: kuchnie ludowe i o- 
chronki, będące również przedmiotem wi- 
zytacji ze strony delegatów, wzbudziły ich. 
szczególne zainteresowanie. 

Dodatkowo odbyto konferencję z przed- 
stawicielami Głównej Rady Opiekuńczej, 
która łączy w sobie wszystkie polskie, u- 
kraińskie i żydowskie organizacjs dobro- 
czynne. 

Podczas gdy Mr. Harthigan w dniu 81 
października wróci znowu do Berlina, uda 
się Mr. Muray z Krakowa dalej do War- 
szawy. 


Z czego powstała ropa naftowa? 


Najważniejszy surowiec — ropa — 
niezbędny dzisiaj tak w gospodarce wo» 
jennej jak i pokojowej, znajduje się 
naogół w niewielkich ilościach ukryty 
w głębi ziemi. W niewielkich, jak na 
zapotrzebowanie ludzkośei, bo przecież 
jednorazowe wykorzystanie energji 
przez spalenie całej substancji, niszczy 
ją jednocześnie. Wszelkie metale, cho- 
ciażby nawet zepsute przez rdzę, mogą 
być jeszcze raz przetopione, natomiast 
użycie ropy jest zarazem jej konsum- 
CIO 


Widmo braku ropy, a .co za tem idzie 
oddanie wszystkich motorów spalinowych 
na szmele, zaświta już przed naszymi wuu- 
kami. Trudno wyobrazić sobie* dzisiejszy 
świat bez samochodów, autobusów czy samo 
lotów; z tą chwilą jednak, gdy przemiana 
węgla na ciecz energjo-dajną będzie na- 
dal tak droga jak obecnie, to znowu kolej 
parowa czy elektryczna odzyska wyłącz- 
ność jako środek komunikacyjny. 

Aby stworzyć sztuczną ropę trzeba dojść 
do tego, w jaki sposób w głęki ziemi po- 
wstały takie ilości cennego surewca. Pier- 
wotna teorja odrzucała jeszcze długo inne 
hipotezy, jakoby ropa powstała wyłącznie 
ze związków organicznych. Bard*o bliskie 
„pokrewieństwo chemiczne“ paniędzy to- 
pą a asfaltem kazało szukać dalszej, je- 
szcze pierwofniejszej formy, z. której wy- 
tworzyły się te dwa ciała, Śgdżon6, <że na 
skutek zmiany ciśnienia przy przesuwańiu 
się pokładów geologicznych i łączeniu się 
rozmaitych pierwiastków dokonały się ta 
kie przemiany jakby w olbrzymiej pró- 
bówce z laboratorjum chemicznego. Ale 
pomimo to. że siły martwej narury tworzą 
często rzeczy niezwykłe i niewytłumacza!- 
ne. odrzucono wkrótce definitywnie taką 
teorję powstania ropy. 

Również niedługo utrzymał się pogląd, 
jakoby ten naiważniejszy produkt kozalny 
pochodził z żyjątek morskich. Fantazja 
ludzka ezęsto jest zdolna odgadnąć tajniki 
natury, ale tym razem posunęła się zbyt 
daleko. Choćby nawet szczątki miljardów 
żyjątek mieszały się że szlamem i zalane 
były później czy to wodą o specjalnych 
składnikach chemicznych, czy też zakryte 
pokładami ziemii — nie mogłyby się z nich 
wytworzyć całe jeziora ropy. 

Pozatem brak wszelkich śladów życia 
zwierzęcego w pokładach ropy stanowi 
najsilniejszy argument obalajacy tę teorję. 
Naprzykład w warstwach łupku w Niem- 
czech, tam gdzie możma się doszukać po- 
kładów roponośnych, nie napotyka się na 
jakiekolwiek ślady zwierząt wyżej rozwi- 


niejsze i najrzadsze znaczki, jest Ksiąstwo 
Lichtenstein. Chociaż po raz pierwszy w 
dziejach fiłatelistyki pojawiły sie tam oso- 
bne znaczki w rcku 1912, to jednak pod- 
czas minionych niecałych trzydziestu lat 
uzbierało się ich tyle, że nawet najpoważ- 
niejsi zbieracze nie mogą się pochlubić 
talym kompletem, Nie jest więc to „pań- 
siwo“ populs:rne wśród młodych zbieraczy, 
a także nawct starsi filateliści mają wiele 
kiopotów z nabywaniem bardzo ezęst» po- 
jawiiających się nowości. Przedewszystkiem 
ilość samych ztuieraczy w Lichtensteinie 


| nie wynosi ani tysiącznej części tych 936b, 


którzyby pragaęł. korespondować z nimi 
i dostawać stamtąd znaczki w wymianie, 
a nawet za gotówkę nie można sprowadzić 
(wobec przepisów dewizowych) czystych 
seryj. Władze pocztowe tego mikroskopij- 
nego państewka starają się przedewszyst- 
kiem o wytworny druk nowych emisji, a 
wydają je w nader ograniczonym nakł t- 
dzie, Zwyżka cen następuje raptownie i jak 
się to mówi w gwarze filatelistycznej: 
„ałupi* znaczek za 25 rappen Z roku 1933 
wart jest obecnie niestemniowany 48 zło- 
tych! Tak więc napewno najwyższa war- 
tość za 3 franki, reprodukowana obecnie 
w „Kąciku”, za kilka lat osiągnie grubo 
wyższą cenę, aniżeli wynosi jej obecna 
Wartość. 

Jubileusz, jaki tym razem obehodzi się 
w „Księstwie”, nie powinien być właściwie 
upamietniany  filatelistycznie. Trzebaby 
bowiem zawsze wydawać nowe znaczki z 
okazji rocznicy urodzin już nieżyjacych 
waadców, a takie okazje powtarzałyby się 
poprosta co roku. W tym wypadku postać 


księcia Tana IT jest jednak wyjątkową dla: 


samodzielnego kaięstwa, gdyż panował on 
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nietych czy też nawet skorupy ślimaków. 
Pokłady ropy znajdują się przeważnie tam, 
gdzie nastąpiły wielkie przesunięcia geolo- 
giczne, a więc przedewszystkiem opodal 
zboczy górskich, naprzykład w okolicach 
podkarpackich i w sąsiedztwie amerykań- 
skich gór Apallachów aż do samej doliny 
rzeki Missisipi. Natomiast w bardzo sta- 
rych geologicznie warstwach nie natrafia 
się na ropę czy też na gazy ziemne. Tak 
więc dzisiaj uczeni są powszechnie zgodni 
co do tego, że podczas przesunięć warstw 
ziemi, która wstrząsana była potwornemi 
trzęsieniami, niebotyczne lasy pierwotne 
zmalazły się pod grubą warstwą mineralną. 
Ale dlaczegóż raz wytworzyły się z tej ma 
sy drzewnej pokłady węgla, a drigi raz 
miałyby się one zamienić w ciecz? Zagad- 
ka ta miała być rozwiązana przez sztuczną 
przemianę drzewa na węgiel, który w dal- 
szym ciągu starano się upłynnić. Okazało 
się tymczasem, że Sztuczna ropa różni eię 
ogromnie od naturalnego „oleju ekalnego". 
Brak jakichkolwiek pokładów węgla ka- 
miennego w sąsiedztwie obecnych wież 
wiertniczych zmusił wkońcu badaczy do 
odrzucenia przypuszczeń, jakoby ropa była 
tylko dalszą chemiczną przemianą węgla. 
Najnowsze badania (zwłaszcza Instytutu 
Badań Wyższej Szkoły Technicznej w 
Darrstadzie) rzuciły wreszcie nieco świa” 
ila na te tajemnicę natury. Tak więc pod: 


zza prób zwęglania cellulczy, gdy masa 


drzewna zmajdowała się wśród składników 
alkalicznych, wytworzyła się substancja o 
właściwościach teru. Ter zaś jest „punktem 
wyjściowym, z którego dopiero na skutek 
dalszych przemian uzyskać można tak as- 
fait jak i ropę!! Z chwilą, gdy pod odpo- 
wiedniem ciśnieniem ter poddany będzie 
działaniu wygakich temperatur i pierwiast- 
ka wodoru, * można po dłuższym okresie 
czasu oczekiwać wytworzenia się ropy. Za- 
stosowanie innych skomplikowanych reak- 
cji spowoduje natomiast przemianę pier- 
wotnej formy teru na ciała o właściwo” 
ściach asfaltu. Ropa i asfalt są więc już na- 
pewno „rodzeństwem“, pochodzącem od 
wspólnego „przodka”, który sam jest „po- 
tomkiem” masy drzewnej poddanei wpły- 
wom termiczno-chamicznym, 

Wiele innych tajemnic kryje się mimo 
wszystku jeszcze w tej dziedzinie, które 
może wkrótce nauka wyjaśnić potrafi. Mo- 
że istnienie licznych pokładów solnych w 
bliskiem sąsiedztwie otworów wiertniczych, 
a może to tylko przypadkowy zbieg oko- 
lizności? W każdym razie, dzięki wspania* 
lym subwenejom, jakie wszystkie państwa 
poświęcają na badania, uczeni mogą w cią- 


tam aż przez 71 lat!! Jest to może nawet 
rekord światowy, bo z pośród znanych ce- 
sarzy Franciszek Józef panował 68 lat, a 
Wiktorja była królową angielską 64 lata. 
Książe Jan II otrzymał mitre książęcą w 
roku 1858, jako 18-letni młodzieniec, a zmarł 
w 89 roku życia. 

Niższe wartości w serji przedstawiają te- 
go prawie mieznanego władcę w różnych 
okresach wieku. Nie mógł on sie oczywi- 
ście odznaczyć politycznie i żyć będzie tyl- 
ko w pamięci nielicznych historyków oraz 
tych filatelistów, którzy zajmują się wła- 
Śnie znaczkami owej enklawy nad brzega- 
mi górnego Renu. 

Prześliczny znaczek ukazał sie w Jugo- 
sławji i przypomina om bardzo jeden wi- 
doczek z klasycznej serji bośniackiej, Dla- 
czego właśnie Jugostawja wydała znaczek 
w rocznicę 500-iecia wynalazku druku przez 
Gutienberga, tego narazie nie umiemy wy- 
jaśnić, ale zaznaczymy, że wszystkie z re- 


„produkowanych znaczków mie były jeszeze 


omówione w dodatkach do katalogów. Sta- 
rodawny kamienny most przerzucony przez 
brzeg odbija się jasno od zielonkawego tła 
krajobrazu. Cena nomimalna 5.50 dynara, 
nie jest wygórowana, i jak zwykle podaje- 
my format każdego znaczka, który wynosi 
w tym wypadku 41X30 mm. 

x * * 

Na Węgrzech uczczono powrót Siedmio- 
grodu de macierzy znaczkiem zanrojekto- 
wanym przez Sandora Legrady, rysowni- 
ka większości serji i bloków, wydanych w 
B "dan-szelz, 

„Nie wybija sie on specjalnie ad poprzed- 
nich, aje także mie można go gamić. Niska: 
wartość i brak dopłaty ma cele dobroczyn- 
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gu krótkiego czasu wykonać to, co dokona- 
ły w naturze całe tysiące lat. Nie lękajmy 
się też, aby wkrótce zamiłEnąć miał war 
kot motorów, przeciwnie: możemy wierzyć 
że za sto lat nie będzie człowieka, któryby 
nie miał własnego pojazdu mechanicznego. 
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23.3 miljonów faszystów. 


($) Rzym, 31 października. W związku Z 
rozpoczęciem 19 roku ery, faszystowskiej, 
odbyło się, jak to ma miejsce co roku, 
wręczenie Mussoliniemu spisu członków, 
partji Nr. 1 za. rok bieżący. 

Aktu wręczenia tego spisu dokonał se- 
kretarz partji Muti, w obeeności narodo- 
wego dyrektorjum partji. Równocześnie 
złożył on sprawozdanie o porządku organi- 
zacyjnym partji i zewidencjonowanycn w 
niej Włochów i Włoszek, Według tego 
sprawozdania, do organizacyj partyjnych 
należy około 23.3 milj. osób, tj. o 2.8 milj. 
więcej, niż w roku ubiegłym. Są to faszy- 
stowskie związki bojowe, młodzież związku 
liktorskiego, faszystowskie organizacje ko- 
biece oraz inne związki partyjne. 


2.000 muzyków bez pracy. 


Sztokholm, 31 października. Według lon= 
dyńśkiego „Daily Express", żyje obecnie w 
Londynie 2000 muzyków bezrobotnych, Z 
których 300 występowało w varieté, 340 w 
teatrach, 250 w klubach nocnych, a 300 w 
nocnych restauraciach. Ak 

Muzycy ci są ofiarą zamknięcia licznych 
nocnych lokali, które zatrudniały 12.000 lu- 
dzi, wśród nich 500 chórzystek. 


w a = AEO 
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Jak powstała olbrzymia fortuna 
Rotszyldów. 


Dnia 19. VI. 1815 r. Nathan Meyer Rot 
szyld oparty u kolumnę w Stock-Exchan- 
ge, uduwał głębokie przygnębienie. Armja 
angielska ucieka z Mont-Saint-Jean. Na 
całej giełdzie połoch i bezład. — Sprzeda- 
wajmy, sprzedawajmy, za wszelką cenę! 

Rotszyld śmieje się skrycie. Przez taj- 
nych agentów wie on, że w rzeczywistości 
bitwa jest wygrana. Jego wierni agenci 
nieznacznie skupują. W kilka godzin póź 
niej jest olbrzymia zawrotna haussea, clo8 
dła oszukanych fortuną. 


$ 


Salomonowy wyrok. 


W egzotycznej Abisynji zdarzył się przed 
łaty wypadek, że którys z tubylców, żąd- 
ny widoku, wylazł na drzewo i przyglą- 
dał się jakiejś ceremonji dworskiej. Nie- 
szczeście chciało, że gałąź, na której sie- 
dział złamała się i ciekawski spadł na ja- 
kiegoś widza, stojącego na ziemi i zabił 
go. Tego samego dnia w pałaeu cesarskim 
odbył się sąd. Oskarżony zjawił się zaku- 
ty w kajdany w towarzystwie żony i ro- 
dzieów, którzy mileząc zalewali się łzami. 
Rodzina zabitego zjawiła się też w kom- 
plecie, ażeby żądać krajowym zwyczajem 
śmierci zabójcy. Ale zabójstwo — jak za- 
uważyliśmy — nie nastąpiło z rozmysłem. 
Władca zastanuwiał się przez dłuższą chwi- 
lę, wkońcu twardym głosem ogłosił wyrok: 

— Rodzice ofiary mają prawo stracić 
winowajcę. ; 1 

W sali odbija się echo krzyków trium- 
fu i zemsty. Władca ponownie daje znak 
ręką, sala milknie, a on dodaje: , 

— Ale zabójca musi ponieść śmierć tym 
samym sposobem. Jedno z rodziców ofia- 
ry musi wdrapać się na wierzchołek tego 
samego drzewa i zabić złoczyńcę, upada- 
jąc mu na głowę. 

Nie trzeba dodawać, że oskarżony wy- 
szedł cało z tej przygody. 


DEEA o POREDA 


ne, juką trzeba zwyklo płacić uczyni ten e- 
gzemplarz dosyć popularnym. Posiada on 
format 37X27 mm i wydrukowany jest he- 
liograwurą, w dwn kolorach. Cały rysunek 
ma ton niebieskawo-zielomy. a korona św. 
Stefana wybija się złotawym odcieniem. 


* * X 


Bardzo popularne są wszędzie i zawsze 
znaczki sportowe. Tak, jak zapowiedzieliś- 
my, reprodukujemy dwa dalsze znaczki ze 
Sportowej serii tureckiej, na których wi- 
dzimy dyskobola i skoczka o tyczce. Zmacz- 
ki wykonane systemem fotograficznym = 
mają zawsze przewagę nad kompozycjami 
artystycznemi, bo nie mogą przedstawiać 
danego tematu w sposób niewłaściwy. Tak 
też możnaby mieć wielkie zastrzeżenia cO 
do sposobu wykonania tego skoku, jaki o- 
glądamy na znaczku za 6 kurus. W kaž- 
dym razie ów turecki rysownik, albo nie 
widzial takiego wyczynu w nowoczesnym 
stylu, a jest to zresztą bardzo możliwe, bo 
rzeczywiście tureccy mistrzowie nie doró* 
wnują w tej dziedzinie zawodnikom euro- 
pejskim, nie mówiąc już zupełnie o akro- 
batycznych wyczynach japońskich i ame- 
rykańskich. Niema wprawdzie jeszcze al- 
bumów, któreby zawierały pola tylko na 
znaczki sportowe, a przecież można zama* 
wiać nawet kartki na poszczególne kraje 
czy też albumy na znaczki lotnicze lub te 
na same bloki, Zbiorek znaczków, które u- 
kazały się w czasie Igrzysk Olimpijskich» 
przedstawia poważną zawartość, a wraz Zô 
serjami wydawamemi podczas innych za; 
wodów, np. FIS. stanowiłby nadzwyczaj 
zajmującą całość Dzięki temu też filatelir 
styka zdobywa sobie coraz większą poput 
larność ‘pośród wszystkich mistrzów, 
nawet kibiców sportowych. 


„GONIEC KRAKOWSKI“ Nr. 255. 


Powódź 


„Ryszard usiadł w fotelu, zapalił pa- 
Derosa i zagłebił się w marzenia. Jak- 
Ka proste i łatwe wydawało mu się ży- 
“e, gdy niemal czuł w kieszeni tak za- 
wrotną dla niego sumę pieniędzy. Poszły 
m kąt wszystkie troski i zmartwienia. 

è upokarzające tłumaczenia się przed 
*Tawcem, te nędzne kolacje, pitraszone 
ua kuchence gazowej, aby tylko za za- 
OSzezędzone pieniądze móc pójść na „mu- 
Izynka* do kawiarni czy na kieliszek 
„Wódki do baru. Ta niemożność nawiąza- 
nia flirtu z żadną pożądaną panną, bo 
to zawsze trzeba się liczyć na fanaberje. 


BOLESŁAW 


Tę óCZĄ się wizyty podejrzanych damu- 
Wk w gabinecie Ryszardowym. Teraz 
żż „panem i już na zawsze nim pozo- 


anie. 
XII. 


. Woda szybko opadała. Niebo, wypogo- 
dziło się i słońce wysuszało błota. Nad- 
Mierna wilgoć w powietrzu powodowała 
nszny upał, który dawał się ludziom we 
Znaki, Ale Putyra nie dawał spokoju. 
Robotnicy pracowali w pocie czoła nad 
Szosą, Z drugiej strony szły kolumny 
tułopów. którzy pod nadzorem inżynie- 
rów wykonywali tę samą robotę. Dzięki 
tej wytężonej pracy szosa niebawem zo- 
Stała doprowadzona do używalnego sta- 
hu i można było przytoczyć pierwsze 
transporty. Była to oczywiście żywność. 
Próżne były jednak marzenia robotni- 
ków. Smakołyki, na które liczono, szyb- 
ko się skończyły. Jak bowiem powódź 
Szybko ustąpiła — tak samo szybko zni- 
ła i ofiarność publiczna. Społeczeństwo 
Przypomniało sobie o innych zmartwie- 
Miach a gazety znalazły inny temat do 
omawiania. Fabryka zniknęła w pomro- 
ce niepamięci. i | 
Wrócili inżynierowie i urzędnicy. Za- 
rali się żwawo do pracy. Nie minął 
dzień, a fabryka była w pełnym ruchu. 
Wszędzie kręcił się Korabiewski, który 
Popędzał i zachecał, oboiecywał podwyż: 


kę i groził leniwym. Wśród rzeszy ro- | 


OBWIESZCZENIA URZĘDOWE ` 


UWAGAI 


Bezrobotni aptekarze! 


. Ażeby wszyscy koledzy bezrobotni byli 
informowani stale o obwieszczeniach Izby 
lekarskiej w Urzędzie Zdrowia dla Geune-|[g 
talnego Gubernatorstwa, wzywam ich do 
tegularnego przeglądania gazety aptekar-|§ 
skiej w aptekach ieh dzielnicy mieszkanio- 
Wej, które to apteki posiadają obowiązko- 


wo gazety aptekarskie. 
Kierownik Izby Lekarskiej 
8742k Dr. Weber. 


Co grają w kinach? 


Na ekranie „WANDY* 
do dnia 31, października 1940 muzyezmy film: 


m w n 
Nieśmiertelny walc 
W rolach tytułowych: 

Marla Andergast — Paul Hirhiger. 


— Twórca walców Jan Strausa pragnie 
ochromić swoich trzech eymów, by nie 
szli w jego Ślady i nie poświecalłi sie 
karjerze muzycznej, Jednemu los wypa- 
da do Warszawy... n 
Szczegóły w programach, wydawanych bezpła- 
tnie w kasach kina, — By uniknąć tłoku przy 
kasach, upraszą się wcześniej nabywać nume- 
rowane bilety na dówoliy seans, 3585k 


KINO „UCIECHA! 


Kraków, ul. Starowiślna 16 


Wyświetla od piątku 1. XI. b. r. 


Arcydzieło filmowe 
p. t. 


„Z zapieczętowanym 
orderem" 


w głównych rolach: 


Paul Hartmann 
Wiktor de Kowa 
Tatiana Sais 


Szczegóły w afiszach. 


O wiele taniej 


I korzystniej dla Ciebie, jeżeli akonujesz 
mie- 
šięezna wynosi tylko zł. 4.50, —- Czytelnicy 
GORCA KRAKOWSKIEGO wniacejy za 

nto 


Gońca Kraxowsklego. Prenumera 


gazety na pocztowe 


'Prenunieratę 
- czskowe Nr. 658, 


wykonuje pierw- 
szorzędnie: 
eliuwski, 
nek 


z Wielkopolski -. 
przyjmuje: 
łajska 5. Telefon 
160-72. 


ondulację nowo- 
czesnych 
wykonuje 
Kaszowskiego po 
zł. 
39. 


hotników znalazł się także i Putyra. 
O nim zapomniano. Robotniey odsunęli 
się od uiego. Powódź pokazała im, jak 
dalece był on innym od nich samych. 
Przedtem słuchali go, liczyli, że on ich 
uratuje od zniszczenia. Gdy się to spraw- 
dziło i gdy niebezpieczeństwo minęło — 
zapomnieli o nim, chcieli zapomnieć, bo 
zapominając o nim, zapominali o chwi- 
lach własnej słabości. 

Putyra był teraz przewrażliwiony. 
Przygoda z Marjettą dokonała w jego 
duszy większego spustoszenia, niż po- 
wódź. Teraz wszędzie już widział zło. 
czychajace na niego. Odsunięcić się od 
niego jego kolegów pracy nie zdziwiło go. 
Spodziewał się tego, zwłaszcza po dłu- 
gich rozmowach ze starym Gwoździem, 
który opowiadał mu o własnych przeży- 
ciach i doznanych rozczarowaniach. Te- 
raz zresztą nie chodziło mu o nie inuego, 
jak tylko o to, aby móc pracować. W pra- 
cy topił swój bół i swoją rozpacz. 

Nasunęło mu się na myśl, że najlepiej 
byłoby wynieść się z fabryki i pójść w 
świat. Ale łatwiej to było postanowić, 
niż wykonać. Gdzie pójść i o co ręce za- 
czapić. Zewsząd dochodziły wieści o nad- 
miarze rąk do pracy, o wzrastającem bez- 
robociu. Putyra był wprawdzie zdolnym, 
wykwalifikowanym robotnikiem, ale 
zawsze trzeba śię było liczyć z ewentual- 
nością przeczekania jakiegoś okresu cza- 
sn, któryby można było poświęcić na 
szukanie pracy. 

A Putyra nie miał przecież żadnych 
oszczędności, któreby mu pozwoliły na 
taki luksus, jąk kilka tygodni pozosta- 
wanie bez pracy. Można było wprawdzie 
sprzedać książki, ale Putyra wiedział, że 
choć książki te kosztowały go wiele wy- 
rzeczeń, to w gruncie rzeczy nie przed- 
stawiały zbyt poważnej trudności. 

Trzeba więc było zacisnąć zeby, mil- 
czeć i pracować dałej. Tak tedy posiępo- 
wał Putyra. Jego maszyna szła najle- 
piej, on sporządzał najlepsze fabrykaty, 
przez eo powiększała się przepaść, dzie- 
ląca go od kolegów. Ci, widzące postępy 
Putyry, chętnie dawali wiarę pogłoskom, 
których źródło leżało w pobliżu Mary- 
śki Chreczanki, a które ponownie dowo- 
dziły, że Putyra był na żołdzie fabrykan- 
tów i działał na szkodę robotników. 
Tworzyła się wiee okoła Putyry pust- 


| PiSMO OBIADY 
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DZIENNIK URZĘDOWY 


Piątek/Sobota, 1/2 listopada 1940. 


ka. Byłaby ona bardzo dla niego przy- 
krą, gdyby nie stary Gwóżdź, który go 
bardzo polubił. Z nim spędzali wiele gu- 
dzin na wymianie myśli, w nim Putyra 
znalazł oparcie, którego dawno szukał. 
W rozmyślaniu nad probiemami społe- 
cznemi Putyra znalazł także ucieczkę 
przed myślami o Marjetcie. 

Marjetta była dla niego» teraz bardzo 
daleką. Z każdą godziną przekonywał 
się, że jego pomysł ożenienia się z córką 
dyrektora był idjotyzmem, który mógł 
wykwitnąć tylko na anormalnem podło- 
żu podczas powodzi. Teraz, widząc Mar- 
jettę wystrojoną i wyondulowaną, zda- 
wał sobie sprawę z tego, że Marjetta po- 
chodzi z eałkiem innego świata, do któ- 
rego on, Putyra, nigdy nie będzie miał 
wstępu. 

Poza plecami Putyry zaczęły się jed- 
nak dziać dziwne rzeczy. On sam ani nie 
przeezuwał, jakie gromy gromadzą się 
nad jego głową. Kiedy dyrektor 
biowski po powrycie do fabryki nie wspo- 
mniał o planach wynalazku, Putyra 
przypuszezał, że poprostu płany znala- 
zły się, albo też, że dyrektor uwierzył 
w jego niewinność. A tymczasem sprawy 
miały się zupełnie inaczej. Dyrektor 
przeprowadzał ścisłę śledztwo, którem 
zainteresowała się także policja. 

Putyra widział nieraz na dziedzińcu 
kręcących się policjantów, ale nie przy- 
puszczał, aby oni mieli coś wspólnego 
z jego sprawą. Polieja zaś przeprowa- 
dzała delikatny wywiad co do jego oso- 
by. Powoli dowiedzieli się posterunkowi 
wszystkiego. Poznali jego tajemnice, na- 
wet plotka o jego stosunkach z Marjettą 
dotarła do uszu komisarza policji. Komi- 
sarz znalazł się w niemiłej sytuacji. Mu- 
siał przecież powiedzieć wprost o tej 
plotce dyrektorowi, gdyż wyglądało na 
to, że własna jego córka brała jakiś 
udział w kradzieży papierów. 

Z drugiej strony zastępca dyrekiora 
szukał także dziury na eatem, aby tylko 
pozbyć się Putyry. Zbyt dobrze zapamię- 
tał sobie odezwanie się robotnika pod- 
czas ostatniej narady przed ucieczką. 
Widział w nim niebezpiecznego „prowo- 
dyra', który kiedyś może zbuntować ca- 
łą fabrykę przeciwko dyrekcji. Pestano- 
wił więc tak sprawami pokierować, aby 
Putyrę wysadzić z siodła. 
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Prosimy o wyraźne i czytelne 
wypisywanie treści ogłoszeń. 
Pomyłki w druku, wynikłe z powodu 
niewyraźnego i nieczytelnego pisma, 
nie będą uwzględniane przy řekla- 
macjach, 
NTW WNN EO O ER E 


I on miał swoich „konfidentów* wśród 
robotników. I on dowiedziął się o zawie- 
dzionej miłości Maryśki Chreczanki i 
wykorzystywał jej nienawiść dla swej 
zemsty. Plotki przeciwko Putyrze mno- 
żyły się z dziwną zaciętością. Normalnie 
rzecz biorac, ludzie powinni byli już za- 
jąć się kim innym, jak to było w zwy- 
czaju, kiedy to co kilka dni wyszukiwa- 
no sobie coraz to inną ofiarę. A prze- 
cież okazyj było sporo. To jakiś roti 
o 
drugiego stłukła rodzona żona na kwa- 
śne jabłko, że musiano wzywać lekarza. 
A tymczasem stale powracały plotki o 
Putyrze. Prowadzono przeciwko niemu 
zaciekłą wojne podjazdową, w której 
Putyra był całkowicie osamotniony. / 

Prawda — mia] starego przyjaciela 
Gwożździa, ale i on zaczął powoli odsu- 
wać się od Putyry. Przekonał się, że 
ostrze niechęci zaczyna się zwracać ta- 
kże i przeciwko niemu. Nie wierząc za- 
tem w te plotki, któremi obrzucano Pu- 
tyrę, chciał jednak ratować siebie sa- 
mego. Trochę było go wstyd. trochę od- 
czuwał to juko zdradę przyjaciela, ale 
Życie miało swoje prawo, a on miał już 
GU lat! 

Putyra jakgdyby nie zauważył tego 
odsunięcia się Gwoździa. Wracał po ro- 
bocie do domu i wpatrywał się w foto- 
grafje Marjetty, wyciętą z jakiegoś pi- 
sma ilustrowanego. Fotografja była bar- 
dzo nieudolnie zrobiona, ale Putyrze wy- 
starezała. Na tej fotografji Marjetta by- 
ta tak piękną dla niego, jak nigdy bodaj 
w rzeczywistości. A poza tem patrząc na 
fotografje odnosił wrażenie, że są sami 
we dwójkę i że Marjetta zgadza się na 
wszystkie jego marzenia i plany. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


Hurtowy skład żelaza 
przyjmie na praktykę 
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dla Generalnego Gubernatorstwa 


Rozporządzenie Generalnego Gubernatora postanawia, że wszystkie obwie- 
zzczenia, przepisane ustawą lub rozporządzeniem, mają być ogłaszane w 
„Amtlicher Anzeiger für das Generalzouvernement" (Dzienniku Urzędowym 
dla Generalnego Gubernatorstwa). który ukazywać się będzie od 26 paździer- 
nika 1940. Ten nowy dziennik urzędowy zawiera nietylko wszystkie urzędo- 
we i nieurzędowe obwieszczenia w języku niemieckim 
komentarze do najważniejszych rozporządzeń. 

Prenumerata „Amtlicher Anzeiger für das Generalgonvernement" (Dzien- 
nika Urzędowego dla Generalnego Gubernatorstwa) jest zatem konieczną dla 


„Amtlicher Anzeiger für das Generalgouvernement* (Dziennik Urzędowy 
dla Generalnego Gubernatorstwa) wychodzi według potrzeby, conajmniej 
raz tygodniowo, w czwartek i kosztuje kwartalnie 6-— złotych plus koszta 


prenumeratę można zamawiać tylko przez poeztę. 
Prosimy zatem zamówić natychmiast w odnośnym Urzędzie: Pocztowym: 
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